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ACHOWIEC 


na zycie pik. Koca Szczegóły na str. 2-ej 


Wniosek wawelski wycofany 


na wczorajszej sesji sejmowej 


WARSZAWA, 20. 7. Zwołanie se 
eji wawelskiej zapowiedziane na wto- 
rek plenarne posiedzenie Sejmu, wzbu 
dziło olbrzymie zainteresowanie, czego 
Jowodm jest, że od godziny 6 rano 
przed gmachem sejmowym stały dłu- 
gie koiejki osób, chcących dostać się 
na posiedzenie. 

Na posiedzenie to przybyli wszysścy 
posiowie, jak również przybył Marsza 
ick $migły - Rydz. 

20 minut po 4-ej p. marsz. Car, 
który powrócił już do zdrowia wszedł 
na trybunę i odczytał zarządzenie F. 
Prezydenta o zwołaniu sesji nadzwy- 
czajnej, po czym otworzył posiedzenie 
; oświadczył, że wicemarszałek Sehae- 
tzel. zgłosił projekt ustawy, upoważ- 
niający Pr.r;denta R. P. do wydawa 
"nia aż do dnia otwarcia najblizszej se- 
sji zwyczajnych dekretów z mocą u: 
stawy, W szczególności do wydawania 
przepisów, któreby w sposób szezego- 
iowy i wyczerpujący normowały wa- 
runki przenoszenia zmarłych z miejsc 
ich wiecznego spoczynku, zabezpieczy 
l; należycie prawa rodziny do grobów 
bliskich i określały dokładnie prawa 
zarówno rodziny, jak i powołanych do 
tego najwyższych czynników państwo 
wych w stosunku do grobów, które na 
wieczną zasłużyły pamięć w narodzie 

W dalszym ciągu p. marszaiek za: 
wiadomił, że wpłynął wniosek posła 
Starzaka, o natychmiastowe otwarele 
dyskusji nad tym wnioskiem bez od- 
syłania go do komisji. Wniosek posła 
Siarzaka, przyjęto jednomyślnie, po 
czym zabrał głos wnioskodawca wice- 
marszałek Schaetzel. 

Społeczeństwo polskie, mówił p. 
Schaetzel zostało zaskoczone decyzją 
ks. biskupa metropolity Sapiehy, prze 
uniesieniem zwłok marszałka Piłsudskie 
go do niewykończonej krypty. Zadra- 
$nięte zostało uczucie, które w sercach 
nie wygasa, lecz pogłębia się i wzmaga 

Ale czyn ks. Metropolity Sapiehy 
musi być traktowany jako czyn iudy 
widualny tylko jego osobę obciązijący 

Komunikat rządowy stwierdza, że 
p. Prezydent -RP. przyjął do wadn 
ści oświadczenie ks. Metropolity a 
rząd uznał sprawę za ostatecznie zała 
twioną. W tym stanie rzeczy udziele - 
nie pełnomocnictw rządowi staje się 
zbędnym. Z tych względów wniosek 
złożony do laski marszałkowskie; wy 
eofuję. 

Po tym przemówieniu marszałek 
Sejmu oświadczył że w obecnej sytu 
acji faktycznej i prawnej uchwalenie 
ustawy o pełnomocenietwach stałe się 
bezprzedmiotowe a wniosek został wy 
cofany, tym samym zaś przedmiot 0 
brad tej sesji nadzwyczajnej wyczer: 
pano i posiedzenie zamyka. 

Niezwłocznie po zamknięciu „osie 
dzenia odbyła się w gabinecie marszał 
ka Sejmu narada marszałków Sejmu i 


Senatu z prezesem Rady Ministrów. 
Na naradzie tej ustalono, że wobce wy 
cofania przez wnioskodawcę proje- 


| ktu ustawy o pełnomoenictwach, nie 
ma konstytucyjnych podstaw do swo 
| łania posiedzenia Senata. 


Walki w 


Hiszpanii 


Powstańcy zwyciężają w Sierra—rządowcy pod Madrytem 


MADRYT, 20. 7. Rozpoczęte wezo 
raj rano walki na odcinkach Bruuete 
Quijorna, Villanueva del Pardilo trwa 
ły jeszcze w godzinach popałudnio- 
wych. Wojskom rządowym udało się 
utrzymać swe pozycje. Straty po obu 
stronach są znaczne. Nigdy jeszcze o- 
bustronny pojedynek artyleryjski nie 
osiągnął tego stopnia gwałtowneści €o 
w dniu wczorajszym. Wszystkie miej 
scowości, otaczające teren operatyi. są 
doszczętnie zniszczone. 

Miejscowość Majadahonda. położe 
na południe od Las Rozas jest hezpo- 
średnio zagrożona przez wojska rządo 
we. które rozpoczęły akcje otaczania 
iej mimo zaciętego oporu nowstuńców 

RARGCFLONA. 20. 7. Agencia Ha 
vasa donosi: 4 samoloty  oowstańcze 
przybyły od strony wybrzeża morskie 


go bombardowały wczoraż o godz. 
21.10 miejscowości Tarragon: i Čara- 


brils. 
`- PARYŻ. 20. 7. Havas donosi z Sa- 
ragossy: Wojska gen. Franco konty- 
nuowały wczoraj natarcie w kierunku 
południowym. Pomimo  zaciekłego o- 
poru milicjantów, żołnierze 5-go kor- 
pusu zdobyli szczyt Ronchales w Sier 
ra i rozpoczęli pościg «za przeciwni- 
kiem który zdradza oznaki poważne- 
so osłabienia. Ek 

Na odcinku Turel wojska gen. 
Franco zajęły 7 miejscowości. wbija- 
laa się w ugrupowanie przeciwnika 
klin o powierzchni kilkudziesiociu ki- 
lometrów kwadratowych. 

Straty przeciwnika są bardzo po 


| ważne. 


Kiu xygrat na loterii? 
Pierwszy dzień ciągnienia 

ZŁ. 15.000 — 121890. 

ZŁ. 10.000 — 67473 127347 

ZŁ. 5.000 — 79811, 

Zł. 2.000 — 14378 38387 87176 
99134 16653 168535, 174055. 

Zł. 1.000 — 25382 121758 180401. 

Zł. 500 — 11680 64558 120138 121720 
134697 155850 162025. l 

ZŁ 400 — 64180 
158406 174380 182693. 

Zł. 250 — 137751 24678 26794 28246 
31190 87329 94287 99998 118738 139215 

Po zł. 200 — 1029 1776 3163 4745 
142440 160474 178801 193911. : 
14812 16193 17910 24530 36747 39U45 
55850 58860 83684 84338 86505 78390 
S7407 92793 94468 96996 11654 124353 
140664 143692 157441 165246 17:4%6 
174663 177027 187151. > 


4 : e © a . 
Wypadek. żołnierza 
o = na ulicy w Czelatz: — 
Wczoraj w Czeladzi w czasie prze- 
jeżdżania przez ul: Bytómską oddzia- 
lu żołnierzy wydarzył się wypadek. 
Pud jednym z żołnierzy, kapralem Pa 
włem Morawcem upadł koń, przygnia 
-*ajic swoim ciężarem jeźdźca. 
_ W rezultacie wypadku  Morawiee 
oziad złamania nogi. Został on prze- 
wieziońy do szpitala miejskiego w 
Czeladzi. 


254660. 14:.558 


Na Dalekim Wschodzie zagrały armaty 


Japońska eksbedycia Karna rozpoczęia działanie 


TOKIO; 20. 7. Depesze z Dalekie 
go Wschodu stwierdzają, że rząć ja- 
poński postanowił odrzucić memoriał 
chiński, doręczony ambasadzie japoń: 
skiej w Nankinie. Zdaniem rządu ja- 
pońskiego, odpowiedź chińska nie da 
je wystarczających podstaw do pertra 
ktaeyj pokojowych. Wobec tego rząd 
japoński składa na rząd chiński całko 
witą odpowiedzialność za dalszy roz 
wój wypadków. 

Równocześnie otrzymano depeszę 
SEI. FL E OOTA 


z Tien-Tsinu, iż dowództwo japońskie 
w Chinach zapowiedziało rozporzęcie 
operacyj wojennych z dniem 20 om. 
Agencja Domei donosi: Wojska -ja 
pońskie wyruszyły dziś o godz. 1430 
(czasu miejse.) z „ekspedycją kar- 
ną* przeciwko oddziałom 28 armii 
chińskie’ skoncentrowanym w okolicy 
Wampine 
O godz. 14.37 wojska japońskie (cza 
| su miejscowego) rozpoczęły bombar- 
dowanie Wampingu. 


Zmarł wynalazca radi 


RZYM, 20. 7. Jak doniosły depesze 
dzisiaj nad ranem zmarł jeden z naj- 
znakomitszych uczonych europejskich 
iaureat Nobla, wynalazca telegrafu 
bez drutu, senator Guglielmo : Marco- 
ni, prezes Królewskiej Akademii Jta- 
li, przew:ełnieczący narodowej rady 
poszukiwań i prof, uniwersytetu 
rzymskiego. 48 

imię Marconiego nierozłącznie zwią 
zane jest z odkryciem i hisiorią tele- 
graiu bez drutu. = : R DE 

Wiadomość o śmierci senatora Wil 
heima Marconiego została jeszcze © 
«wicie zakomunikowana kroiowi Wik- 
torwi Fmanuelowi, : Mussoliniemu 1 


prezydeuntom obu izb ustawodawczych, 
Nieco później monsignor Pizzardo: po 
wiadomił o smutnym zdarzeniu papie- 
ża w Castel Gandolfo. 

O godz. 850 szeł rządu włoskiego 
udał się w towarzystwie kanclerza a: 
kademii do domu żałoby Via Condoti 
gdzie oddał hołd: zwłokom wielkiego 
wynalazcy i złożył kondolencje imie- 
niem rządu na ręce p. Marcomi, przy- 
bylej samołotem z Florencji. Odtąd 
bez przerwy ciągnie do prowizoryczne 
go katafalka pochód ministrów, do- 
stojników państwowych i kościelnych 

p ozatowicce korpusu tiyplomatycz 
nego, członkowie akademii itd 


„Chińskie baterie w Wanpingu zosta 
ły zmuszone do milezenia. Toczy się 
natomiast pojedyk artyleryjski z gru 
pą wojsk chińskich skoncentrowaną w 
pobliżu Wampingu. 

- Przedstawiciel ministerstwa woj- 
ny oświadczył, że dziś o świcie wejsxza 
chińskie rozpoczęły ostrzeliwanie Ja 
pończyków nad rzeką Yun-Ting:fle. O 
koło godz. 14 wojska chińskie wyru- 
szyły z Papaoszan i Lukueziao. 


Z Szanghaju donoszą, że kanonada 
artyleryjska na zachód od IM kinu 
trwa. W szangnajskich kołach polity 
cznych sądzą. Że nie oznacza to Je- 
szeze automatycznego rozpoczęcia dzia 
łań wojennych. 

Kanonada artyleryjska i ogień ka 
rabinów maszynowych trwały ok. 40 
minut, po czym walke przerwano. Ko 
munikacja kolejowa pomiędzy Peki- 
nem a Tientsinem jest przerwana. 


Wczoraj o g. 21 oraz dziś o gońz. 2 
nad ranem Chińczycy ostrzetiwałi woj 
ska japońskie z granatników i przerwa 
li wojskowa linie telegraficzną założe 
ra przez Japończyków pomiędzy 
Tientsinem a Pekinem. 

Agencja Domei donosi, że redzinv 
ełonków ambasady i konsulatu japoń 
skiego opuszczają Nankin, udzjąc sie 
0 Japonii. 


Na szpaltach pism 


PLAGA W ZWIĄZKU LEGIO- 
NISTÓW, 
„Słowie wileńskim Cat opisuje 
ka niezwykle charakterystyczną: 

W dniu 13 lipca 1937 r. w wileńskim są- 
dzie wojskowym rozpatrywano sprawę nie 
jakiego Karwowskiego! b. urzędnika z 
wydziału personalnego Kuratorium Wi- 
leńskiego. Człowiek ier podobno miał du 
ży wpływ na szereg wwiązków stale powo 
łując się na znajomości z wzbitnymi 090- 
bistościami. Jeden oficer porucznik 
Lietz wydał mu nicpoet .ebne świadectwo. 
nazywające go oszuste'n ete. Na sądzie woj 
skowym szereg św'zdków stawialgo Wła- 
dysławowi Karwows«iemv iiezne zarzuty 
do udziału w wywadzie rosyjskim przed 
wojną włącznie. Sąd uznał za stwierdzo- 
ne, że Karwowski :-gionisia nigdy me 
był, a za takowego {io podawał. Sąd unie 
winnił porucznika Litza z zarzutu znie 
stawienia. 

Wyrok nie jest osiateczny. Karwowski 
apeluje. 

Oczywiście nie chodzi nam o tę sprawę 
hira niestety nie jest jedna z wielu w Rze 
ezynpospolitej, ale otio. « możliwości, a wa 
runki, w których takie sprawy wyrastają 
Nie chodzi tu o Karwowskego. co do kió- 
rego nie zapadł jeszcze wyrok prawomoce- 
ny. więcej jest takich Narwowskich w 
Folsce. Jak przyjeżdża premicr, pan taki 
dzie na peron kolejowy. wyskakuje przed 
w'tające premiera władze : woła: „Ser 
sus stary“. — Premier łyyie oczami. „pe 
wno jakiś dawny kolega z legionów“ — 
myśli sobie. — „trudao ro tutaj przed 
wszystkimi pytać o nazwisko 1 przyzna- 
„wać się, że się go ni» pamieta“ — więc od 
zpowiadą, demokratyczne: z austracka „Ser 

wus* ar <tisRa” prawicą oj yszka i oszu- 
ta, Ten wraca do swoirh: „Widzicie. z. 
ta jestem ną ty. ja wam du. wszystkim . 
pokażęć.»;”' 
i Dość powiedzieć, że we Lwowie. w tym 
fnieścię; "które" w, sprawach legionowyech 
orientuje się Tepicj niż Wilne. Brasław 
lub Lida. skreslono swogo, czasu +: Zwią 
Gake Begionistów enlo rwnćżiwo członków, 
"ponieważ okażało się. że nigdy w Legio 
nach nie służyli / 
4 „lEakie: typy. -5ą największa. plażą 
"samego... Związku Legionistów. 


Katastrofa lotnicza 
W MAŁOPOLSCE WSCH. 

W Bezmiechowej uległ katastrofie sa 
moist RWD 8. pilotowany przez instruk- 
tora Aeroklubu Lwowskiegc sierż. Jana 
Stanisławskiego i ins*ruktora szkoły szy- 
boweowej w Fodkamieniu Kołodyńskie- 
go, studenta Uniwersztetu J. K, Obaj lo 
tnicy odnieśli ciężka rany, 

W drodze do szpitala Stanisławski 
zmarł. Kołodyński po przewiezieniu do 
szpitala został poddany operacji. której 
dokonał jeden z lekarzy warszawskich, 
sprowadzony samolotem 


Znów ucieczka więźniów 
Z WIĘZIENIA W STRZEMIESZNIE 
Z więzienia w Strzemiesznie zbiegło 

w nocy 4 więzniow: Nowaczyk, Nowak. 

Camielewski i Antrzejczyk Ucieczki do 

konali przez otwory wybite w murze e% 

H. 


| orturował siostrę 
BY ZAWŁADNĄĆ JEJ MAJĄTKIEM. 
W Choczni pod Wadowicami mieszkał ge 
"spodarz 42 letni Adam Guzdek wraz ze 
swą 62-letnią siostrą głuchoniemą. Poło- 
wa majątku należała Jo szestry. Nie poda 
balo się to bratu, który chciał się pozbyć 
siostry wszelkimi spowołami wymyślał 
więc rozmiate toriur” jak bicie. głodzenie 
wiązanie sznurami, zamykanie do chlewa 
itp. 

Biedna kobieta nie wraca poskarzyć 
się nikomu na złe traktowanie z powodu 
kalectwa, Cierpiaia więc nieszczęsliwa aż 
do chwli. gdy sąsiadka słysząc meludzkie 
kizyki, wpadła do mieszkania Guzdka ! 
była świadkiem katowania biednej - sio- 
stry. Sąsiadka zaw.adomiła o tym gminę 
i policję. 

Po spisaniu protokułn. sprawą oddano 
prokuratorowi, 


„sztab oficerów służby Śledczej, 


Ni. zog 


KIM BYŁ ZAMACHOWIEC? 


T-żsəmość jego została już ustalóna 


PA zamach w podmie, jakiej 
posiadłości płk. Adama Koca wywoła 
najżywszą reakcję opinji publicznej. 

` Ze względu na dobro toczątego się 
śledztwa, tylko pewne na razie szcze 
góły mogą być ujawnione. 

„Stwierdzić więc należy, iż władze 
bezpieczeństwa ustaliły już niezbicie 
tożsamość osoby zamachowca, jak 
również środowisko, w którym wy- 
lągł się ohydny plan. 

Od chwili podjęcia śledztwa doko 
nano licznych rewizji i aresztowań, 
których zasięg obejmuje nie tylso sa 
mą stolicę. Zmobilizowany został cały 
przy 
czym jeden z tych oficerów wyleciał 
wczoraj z rana samolotem na prowin 
cję, gdzie również uchwycono nici ta 
jemniezej zbrodni. 

Całokształt okoliczności towarzyszą 
cych niedoszłej zbrodni został już opa 
nowany przez aparat sądowo-śledczy, 
to też najbliższe już godziny przy 
nieść mogą odpowiedź przynajmniej 


na zasadnicze pytania, nękające w 
chwili obecnej opinię publiczną. 

„W ciągu dnia wczorajszego prze-- 
prowadzono ponowne szczegółowe o0- 
„ględziny miejsca wybuchu bomby. zba 
drobiazgowo teren w pobliżu 


-dano 


bramy» dokonując równocześnie zdjęć 
fotograficznych miejsca eksplozji. Ze 
brane szczątki naboju ekspłodu jącego 
przesłane zostały natychmiast do Woj 
skowego Instytutu Pyrotechnicznego. 
Dopiero fachowa ekspertyza pozwol’ 
na ustalenie wielkości i typu bomby. 

Najprawdopodobniej była te bom 
ba wykonana z dużą precyzją na wzór 
miny saperskiej. Znajdowało sie w 
niej około kilograma dynamitu. 

O niezwykłej sile eksplozji świad: 
czy fakt, iż szczątki ubrania zamaeho 
wea zostały siłą wybuchu wbite w dre 
wniane sztachety płotu na głęrokość 
2 centymetrów. Kawałkj palców zama 
chowca znaleziono o 60 metrów od 
bramy. 

Kim był zamachowiec? 

Oględziny jego piszarpanych zwłok 
każą przypuszczać iż 


był to mężczyzna łat około 2% ciemny 
szatyn, średniego Wzrostu. Ze szeząt- 
ków ubrania wnioskować można, iż 
był to osobnik ubrany całkiem dostat 
nio, w nowy garnitur. na nogach miał 
nowe obuwie. 

Przesłuchani  sąsiedzj płk. Koca 
stwierdzają, że nie widzieli ostatnio 
w pobliżu nikogo, ktoby odpowiadał 
podanemu wyżej rysopisowi. 

Całe ciało jest straszliwie poszar-- 
pane. Wybuch oderwał prawą rękę sd 
tułowia, z lewej ręki zostały dwa palce 

Z palców pobrano odciski daktylo 
skopijne. W całym ciele wykryto wiel 
ką ilość okruchów żelaza, pochodzą 
cych z pocisku. 

Po dokonaniu sekcji szczątki śmier 
telne zamachowea zostały pockoware 
tegoż wieczoru na miejscowy cementa 
rzu gminy Falenica. A” 


Mina w bramie 


u progu posesji płk. Koca 


Według wszelkiego  prawdopodo- 
bieństwa zamachowiec ząmierzał zako 
pać minę w bramie u progu posesji 
płk. Koca, licząc na to» że samochód 


ZMIANA ŚRUBY TRANSATLANT YKA ANGIELSKIEGO 
„QUEEN MARY* 


Angielski transatlantyk 
do doków, celem zamiany zużytych 
gemie zakładających na „Queen 
rów. 


„Queen Mary“ został niedawno wprowadzony 


śrub. Zdjęcie przedstawia robotników 
Mary“ nową Śrubę kolosalnych rozmia 


W kilku wierszach 


CZĘSTOCHOWSKIE WIĘZIENIE 
PRZEPEŁNIONE, 

Do Piortkowa xostato przewiezionych 
60 więźniów z Częstochowy. których prze 
transportowano diaiegv vonieważ dom 
karny na Zawodzia w Czestochowie był 
przepełniony. 


DZIECI NIEMIECKICH ROLINISTÓW. 

Z powiatu kostopolskiego i rowieńskie- 
go na Wołyniu wyjechało 250 dzieci koio 
nistów niemieckiek. z którsch 150 pozosta 
nie w Poznańskim a 10 wyjedze dalej do 
Niemiec do obozów letnich. 


NA GRANICY EKANCUSKIEJ. 


W okolicy miejs.owosci Hameln w We 
stfalii niemieckie wiauze wojskowe zaku 
pily 120 mórg na Których zostaną ubudo- 
wane koszary dla batalionów pionierskyh 
których w miejsco ve”ciach, położon geh 
aad Wezerą znajduje się obecnie 4, zam. 
2 w Okresie przeawojenajm W, Grohn — 
Wegesach budują się koszary dla oddzia 
łów artylerii przeciwlotniczej, 


JAK SKOŃCZY SIĘ WOJNA W, 
HISZPANI 


„Daily Telegraph“ omawiając odpręże 
nie. jakie nastąpiło w związku z przyję- 
ciem angielskiego planu reaktywowania 
że jakolwiek pierwszy krok został osią$- 
gnięty, nie mniej piętrzą się dalsze trudno 
prac kontrolnych w Hiszpanii, podkreśla, 
śc. do których. jako najważnejszą. zalicza 
się trudność wycolauia ochotników cudzo 
ziemskich z Hiszpanii, W tym wypadku 

chodzi Koniczn>zć porczumienia się *£ 
rex walczącymi sironami, eo nie rokuje 
łatwości przeprowa lenia iego postuiatu. 


N:emnioj, gdyby udało się pomyslnie ten 
problem rozstrzygnąć. miałoby to duży 
wpływ na zakończenie walk w Hiszpanii. 


AMERYKAŃSKA OCHOTNICZA BRY- 
GADA W RISZPANIL 


W skład 50 dywizyj atraij rządowej we 
szła nowo sformowana w miejscowości 
ATbaeeta brygada, złożona m. z 
ochotników amerykań:kich 


którym płk. Koe miał wracać do War 
szawy, najedzie na miejsce w którym 
zakopana jest mina. 

Plan był pomyślany z szatańską 
perfjdią: dróżka z garażu obok domku 
płk. Koca przy wyjściu do bramy jest 
tak wąska, iż 

samochód w żadnym „wypadku nie 

mógłby ominąć miny i musiałby nie- 
edzownie spowodować straszliwy w 
następstwach wybuch. 

Zamachowiec znajdował się praw 
dopodobnie w ostatnim stadium przy 
"gotowań. W tym momencie przygniótł 
kolanem zapalnik następstwem czego 
była eksplozja. Sam los wymierzył 
mu sprawiedliwość. - 

- Za tego rodzaju iłworzóniem ihez 
pośredniej przyczyny samego wybu 
chu Świadczą rany na ciele zamachow 
ea, a m. in. oderwanie pół słowy i wyr 
wanie iamv brzusznej. 

DRES FEE IRE RERZ CK CERA ECP CESAR 

Marsz. Smigły-Rydz 

A ZJAZD LEGIONISTÓW. 

W lwowskiej „Chwili” w artykule „Ku 
ósmemu sierpnia“ czytamy uwagi Regui 
sa na temat zapowiedzianego na 8 sierp- 
Bia zjazdu legionistów. który odbedzie się, 
jak wiadomo, w Krakowie. Zjazd zwołuje 
główny komendant Zw, Legionistów pułk 
Koe. będący zarazem. jak powszechnie 
wiadomo szefem ĐZN. Regnis dopatruje 
się szczególnego znaczenia zjazdu w tym, 
że „aprobata przychodzi od marsz, śmigłę 
go — Rzdza, 

Jak wiadomo Generalny Inspektor 
Armii odroczył przed rokiem zjazd i 0- 
świadczył oficjalnie. że zwała go tylko 
wtedy, gdy czas i warunki polityczne bę: 
dą tego wymagaiy gdy kedzie z czym we 
bee kolegów się zjawić. 

Widocznie marszałek uważa, że zaist. 
niały ważne fakty i nie jest wykluczone 
że mowa na zjezdzie będzie zawierała, za 
powiedź nowych wydarzeń”. 


TOPR W GEE EE EN RT GERALTA 
Jeśli chcesz mieć 


skutek z ogłoszenia 
to zamieść go tylko 


w Expresie Zagłebia 


największym dzienniku ogłosze- 
niowym województwa kieleckiego 


166 TYS. NIEMIECKICH SPIEWAKÓW, 
WE WROCŁAWIU. 

W dniu 31 lipca, jako w  najważmiej: 
34m dniu 12 ogoliuonierniechiego święta 
spiwaczego, które trwać będzie od 28 lip 
ca do 1 sierpnia we Wrocławiu w uroczy 
stym koncercie wezwie udział sto tysięcy 
śpiewaków. przybyłych 4 eałej Trzeciej 
Rzeszy jak również z zagranicy. Nadmie 
aić należy, że mer..acki związek Śpiewa- 
czy liczy 800,000 czicnków. 


Nr. 200 


NIEPOKOJĄCE PYTANIA 


po zamachu na płk. Koca 


Gdy piszemy te słowa, nie wiade- 
mo jest jeszcze, kto dokonał zamaciu 
na płk. Koca. Być może odpowiedź na 
to pytanie znajdą czytelnicy na ia- 
aym miejscu. Tym nie mniej charak- 
terystyczne jest snucie domysłów na 
ten temat. 


NAPADY NA LETNISKACH 

Socjalistyczny „Dziennis Ludowy ` 
na temat zamachu zamieszcza nastę 
pującą notatkę: ; 

Szereg letnisk od Wawra do Sród 
berowa prócz wątpliwej wartości, 
przeważnie kurzem przepełnionegG 
t. zw. świeżego powietrza -— dostar 
eza stale obfiiego materiału na temai 
różnych wydarzeń natury kryminal- 
nej. 

Bezpieczeństwo na owych letni- 
skach jest niesłychanie problemalycz 
ne. Wypadki napadów, włamań, są 
tam na porządku dziennym, a raczej 
uoćnym. 

Wiadomo, że w owych letniskach 
różne nielegalne. półlegalne i zupełnie 
iegalne buszujące „0. N. R-y* prowa- 
dzą ożywioną akcję, która raz po raz 
znajduje wyraz w chuligańskich p<- 
gromowych napadach w Otwecku i 
innych miejscowościach. 

Może obecnie po zamachu na nik. 


Koca warunki bezpieczeństwa się 
zwiększą. 

Na to oenerowskie „ABO” odpo- 
wiada: 

Gdybyśmy próbowali konkretni» 
wskazać na które z ugrupowań. np. 


zbliżonych do FPS, a znanych z tego, 
że ostatnio stają się Środowiskiem 
morderców, to niewątpliwie „Dzizn- 
mik Ludowy” obrzuciłby nas wymy- 
słami. nazwałby nasze uwagi legan- 
ejaejami i t. p. 

Nie mamy jednak ochoty bawić 
się w ochotniczych... wywiadowców 
Urzędu Śledczego. 

MNIEJSZOŚCI — NIE 

W kołach politycznych wyklucza ią 
na ogół hipotezy jakoby sprawcv za 
machu mieli się rekrutować z jakiego 


kolwiek ugrupowania o charaktere 


zbliżonym do narodowego.  Podobnio 
podejrzenie nie pada też na żadre 


czynniki mniejszościowe. 

Czy jednak nie maczały tu palcy 
jakieś obce agentury? W każdym r"- 
zie próba zamachu na płk. Koci z 
punktu widzenia politycznego przed. 
stawia się wysoce zagadkowo. Pote 
pienia godny zamach był ogniwem 
w akcji niecenia sporów wewnętrz 
nych... 


CZY KOMUNIŚCI? 


„Gazeta Polska” jest raczej skłon- 
na w tę stronę skierować swe podej 
rzenia, pisze ona: 

Nie ulega — zdaje się, wątpliwo- 
ści że zbrodnia przygotowywana pre- 
cyzyjnie była dziełem jakiejś oryani- 
zacji. 

Jakiej? Trudno jest w tej 
snuć na ten temat domysły. 
prostszy, a właściwie jedyny, 
wydaje się logicznie 


chwili 
Naj- 
jaki 


dopuszczalny 


kieruje się ku partii komunistyeznej, 
która od pierwszej chwili powstania 
O. Z. N. rozpoczęła zwalczać nantięt- 
nie myśl osiągnięcia konsolidacji, nie 
ulegającej dyrektywom moskiewskie 
go Kominternu. Ale wszak, jak to 
słusznie podkreśla jedno z wczoraj- 
szych pism popołudniowych Komin- 
tern zaniechał w czasach ostatnich sto 
sowania metod zamachów na poje- 
dyńczych działaczy politycznych. Czyż 
by więc zamach na pułk. Koca miał 
inicjować nową zmianę w metu:lach 
Kominternu, czy. co jest niewyklucza 
ne, Komintern ze sprawą tą nie miał 
nie wspólnego? 

A w takim razie stajemy przed za- 
gadką jeszcze bardziej dręszącą. Mvśl. 
że sprawev zamachu mogli wyjść ” 
któregoke!:'«k ugrupowania polskie 
eo, nie kierowanego reka agentury 
obcej jest sama w sobie tak potworna, 
że, nie nosiadaiac na to dowodów nie 
możemy sie zdecydować na snucie na 
ten temat jakichkolwiek "omysłów. 


f 
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Z NOTATNIKA 
COSES EPE T 


Porozumienie 


W ostatnich czasac!: prasa konser 
uatywna i opozycyjna qrowadziła o- 
strą kampanię przeciwko komisar ycze 
««mu prezydentoui Warszawy p. Sta 
/ zyńsktemi, 

Wiadome było, że walce tej 2 zam 
leresowaniem plizypawuje się wojewo* 
1a, warszawski Jaroszewicz. Woj. Ja- 
roszeuice podobno ni. bardzo lubi swe 
go samorządowtyo kolegi, Między oby 
dwoma władcama Warszawy istmały 
pewne tarcia i dqsy. Woj. Jaroszewica 
jest znacznie ba: dziej ropularny od j. 
Starzyńskiego. Postada on licznych 
:wolenników w kolas» zwalczających 
—srczydenła miasta, 

Zresztą stanowiska ñigo jest bez po 
rewnania latwiejsze od stanowiska p- 
Starzyńskiego, na którym ciąży bardzo 
przykra troska o finans. miasta io u . 
trzymanie wegłędne zuirudnienie bez 
robotnych, co przy stanie gospodarki 
stołecznej nie jesl recczą am łatwą ant 
przyjemną. W ciągu ostatnich ataków 
na p. Startyńskiego, które od chwit 
wstąpienia jego do €:o%« nabrały 9- 

* wiście trochę politycznego zabarwie 
nia stosunki między obydwiema wla- 
dzamt mocno się oziębity- \ 

Ostatnio zaszcdi jzdaak jakiś ewrot 
« tej sprawie i według „Slowa“ wileń 
skiego między p. p. Jaroszewiczem a 
Starzyńskim nastąpiio porozumenie. 

Porozumienie to wywolalo wielkie 
wrażenie w kolach. politycznych i świa 
dczyłoby o utrzymaniu się p. Starzyń: 
skiego na zachwiane1 «teco placówce. 


Zakład ze armistrzowski 
WŁODZIMIERZ NIEPOŃ 


egżzystuje od 1919 r. 
obecnie miesci się przy ulicy 5-29 
Maja 23 w podwórzu, gmach hotelu 
Vietoria, naprzeciw dworca keiejo- 
wego. Drugie wejście od ul. War- 

szawskiej 1. 
Prowadzony przez fachowca Przyj- 
muje wszelkie roboty wchodzące w 
zakres zegarmistrzostwa, to jest: 
sztopery, repetiry, zegary kontrol- 
ne, elektryczne, wieżowe itp. Wyko- 
nanie solidne, gwarancja 3-ch letnia 
na sprężyny do zegarków kieszon- 
kowych gwarancja jeden rok. 


Ucieczka młodzieży do Niemiec 


jako skutek wielkiej społecznej nudy 


„Kurier Poznański“ w obszer 
nym artykule omawiał przed paru 
dniami niepokojącą sprawę masc: 
wych przejść przedpoborowej i star 
szej młodzieży polskiej z powiatów 
nadnoteckich do Niemiec. 

Według informacyj „Kariera 
Poznańskiego“ w ciągu dziesięciu 
dni lipca między Drawskim a Wie- 
leniem uciekło do Niemiec 300 mło 
dych ludzi, wśród których wiek 
szość stanowiła młodzież przedpo 
borowa, ale byli również i żołnierze 
rezerwy. 

Oczywiście akcja ściągania m!o 
dzieży do rzekomo organizowane„'t 
w Niemczech „legionu wvolskiege" 
jest umiejętnie prowadzona i finan 
sowana przez Niemców. 

Ale mimo to nie można nie za: 
stanowić się nad tym wybitnie nie 
pokojącym i niebezpiecznym  Zzja 
wiskiem pod innym kątem. 

Jakiż proces psychiczny, jakież 
rozczarowonia doprowadzić mogą 
do stanu, w którym papierosy i 
piwo wystarczają do radpisania i 
wręczenia urzędom granicznym 
niemieckim dobrowolnego wyrze- 
ezenia się powrotu do Polski? 


Bezrobocie? Nędza? 

Ale jeżeli nędza i bezrobocie 
mają mieć aż.tak  deprymujący i 
demoralizujący wpływ na młodzicż 
to czegoż spodziewać się można po 
tej młodzieży w chwilach wielkiej 
narodowej potrzeby, w okoliezno* 
ściach gorszych? 

Czyżby kryzys gospodarezy tak 
dalece mógł zachwiać w młodzieży 
poczucie narodowej dumy . polskiej 
godności? 

Te przejścia przez granicę to 
nie jest zagadnienie nadnoteckich 
powiatów, to jest zagadnienie ogól- 
nopolskie to objaw strasznego 7a 
trucia bezideowością i pustki nto” 
ralnej młodzieży. 

Nie można _ pobłażliwiej ped 
względem wymagań ideowych trak 
tować młodzieży z dołów społecz: 
nych. To ta sama młodzież, która 
służy w wojsku, ta sama, która 
zdolna jest do największej ofiarnc= 
ści i do głębokich poświęcea fo 
kilkumiesiecznym pobycis w ko 
szarach. 

Przecież zamknięte dla szerszego 
ogółu możliwości obserwacji faj 
młodzieży za murami wojskowych 


koszar pozwalają stwierdziż że 
grunt jest pierwszorzędny. 

Z tych samych właśnie powiatów 
rekrutują się przecież eo roku cho` 
ciażby ambitni zawodniey - soliści 
w najcięższych zawodach marszu 
wych. A zawody te są sprawdzia- 
nem nie tylko siły fizycznej, ale 
przede wszystkim ambicji i sity 
moralnej. l 

Jak pogodzić fakt, że zraniony 
na ćwiczeniach nocnych ślepakiem 
w twarz żołnierz, straszliwie oka 
leczony i oślepiony, pochodzą*y z 
tych samych okolie, nie rzues ks 
rabinu na ziemię: „bO jest wilgoć, 
więc żeby nie zardzewiał!* Z 
faktem, że tacy sami, jak On, chłop 
cy z nadnoteckich wiosek i miasie: 
czek bez wahania podpisują 
stwierdzające że świadomie popel 
niają przestępstwa nu lega'nej w 
cieczki z Polski. 

Sprawa ta wymaga 
wego zbadania. 

Tu nie wystarczy protokut pr 
sterunkowego lub granicznego 
strażnika. 

Tutaj Ministerstwo Oświaty w 
porozumieniu z Ministerstwem 


szezegóło 


akta, . 


Spraw Wojskowych powinno det 
gować na miejsca wybitnych peda- 
gogów i znawców zagadnień socjal- 
nych, aby dokladnie zbadali podło: 
że tej sprawy, aby stwierdzili z ja- 
kich rodzin pochodzą uciekinierzy, 
z jakich szkół wynieśli przygoto: 
wanie do życia, kim byli ich nau 
czyciele historii. 

Podłoże ucieczki jest jasne 
nędza, bezrobocie, brak opieki i 
nuda. 

Wielka społeczna nuda w życia 
młodzieży, którą nikt się nie zajął. 

Ta nuda zabija duszę. 

Z tą nuda nie walczymy. Rzad 
połowicznie rozstrzygnął sprawe 
obozów pracy nie stworzywszy Z 
nich sksżby przyntusowej. Społer 
czeństwo wogóle s'e tym nie zajeło. 
Zajęli się tym natomiast Niemcy t 
tworzą „legion polski*. 

Niestety, doraźnie układu sto- 
sunków, w których się zradziły my 
gli o przejściu do Niemże *. zinienić 
się nie da. 

Ale obojętność w tej cyrawie 
stwarza perspektywę przedłrżenia 
takiego stanu rzeczy i poglłębiezia 
niebezpieczeństwa. 


H dusza dw 


Dajemy głos 


Sytuacja strajkowa w Standard-Nobel 


Stosunek pracy do strajkujących pracownikow 


Rada Okręgowa Unii Związków za 
wodowych pracowników umysłowych 
w Sosnownu  nadesłała nam komuni- 
kat w którym między jnnymi czyta- 


my: 

; W dniu 8 bm. wybuchł strajk oku- 
pacyjny pracowników umysłowych i 
fizycznych f-my Standard-Nobel w 
Polsce, S. A., przy czym objął on 
wszystkie placówki tejże firmy w 
Polsce tak handlowe, jak i przetwór -- 
cze. 

Podłoże strajku: Firma Standard- 
Nobel likwiduje się w Polsce i agendy 
przejmuje f. Vacuum Oil Company. 
Fakt ten pozornie nie powinienby wy 
wołać większego rozgłosu gdyby nie 
to. że w akcie kupna - sprzedaży port 
felu akeyj Standard - Nobla sprawa 
odpraw pracowniczych, być może celo 
wo, nie była woale poruszana. 

Aezkołwjek likwidacja firmy nie 
została jeszeze uchwalona przez Wal 
ne Zgromadzenie Akejonariuszów. ma 
jące odbyć się dopiero w połowie sierp 
nia rb., likwidacja została już rozpo- 
częta i oddzjał warszawski Standard- 
Nobla organizacji handlowej zostat 
przejety przez firmę Vacuum Oil CO. 
z dniem I bm. zaś przejście dalszych 
placówek miało nastąpić w ciągu mie 
słąca lipca rb. 

Wymówienie pracy pracownikom 
oddziału warszawskiego oraz żądanie 
od pracowników Stanobla przesunię- 
tych do firmy Vacuum zrzeczenia się 
wszelkich uprawnień i pretensyj do 
firmy Standard - Nobel, wywołało o 
gromny niepokój wśród ogółu pracow 
ników firmy, którym zresztą znane są 


-poprzednie wypadki zatargów zbioro - 


wych firmy Vacuum z pracownikami 

Wyjaśnienia udzielone delegacji 
pracowników przez Dyrekcję firmy 
Standar-Nohel nikogo uspokoić nie mo 


gly, gdyż stało się jasnym dla każde 


go, że urzędujący czasowo i raczej tyl 
ko formalnie dwaj dyrektorzy niczego 
samodzielnie zdecydować nie mogą i 
że decyzja spoczywa w rękach nowego 
akejonariusza, tj. firmy Vacuum, któ 
ra znowuż ze swej strony kategorycz 
nie odrzuciła żądania delegacji — 
wstrzymanie angażowań poszczegól- 
nych pracowników Standard-Nobla do 
czasu ustalenia jednolitych warunków 
likwidacji personelu firmy Standard- 
Nobel. 

Nie widząc dobrej woli ze strony 
Dyrekcji Vacuum oraz wyczuwa jąc dą 
żenie do gry na zwłokę i rozbicie jed 
ności pracowniczej, pracownicy zdecy 
dowali się obronę swych interesów od 
dać Związkowi Zawodowemu Pracow 
ników Handlowych i Biurowych. 

Wobec tego, iż pertraktacje prowa 
dzone za pośrednictwem delegacji pra 
cowników i Związku Zawodowego 
przy udziale Inspektora Pracy nie 
doprowadziły do porozumienia na 
skutek nieustepliwego stanowiska Dy 
rekcji firmy Vacuum, pracownicy zde 
cydowali się ogłosić strajk okupa- 
cyjny. 

Łoserm pracowników firmy Stan- 
dard-Nobel zajęło się całe społeczeń-- 
stwo polskie, co znalazło bezinteresow 
ny, a bardzo życzliwy dla pracowni- 
ków oddźwięk w artykułach, ukazują 
cych się bezmała w całej prasie po! - 
skiej bez względu na różnice przek» 
nań politycznych. 

Wyjątek stanowi wydawnictwo „Po 
lonia“ w Katowicach, która pierwszą 
wiadomość o strajku pracowników f. 
Standard-Nobel podało dopiero w na 
merze z dnia 15 bm., umieszczając płat 
ny artykuł, będący wyjaśnieniem ze 
strony zainteresowanych firm, a przed 
stawiający zatarg w jednostronnym. 
wręcz kłamliwym, oświetleniu. Jedy- 
nie w organie tegoż koncernu. mian» 
wicie w „Siedmiu Groszach” ma sku-- 
tek interwencji życzliwych strajkują- 
cym pracownikom abonentów ukazało 
się kilka artykułów, jednak tylko w 


wydaniach przeznaczonych na teren 
Zagłębia Dąbrowskiego, zaś w wyda- 
niach przeznaczonych na inne tereny. 
jak CŚrny Śląsk, poznańskie itd. żad 
nych wzmianek nie podano. 

Strajk okupacyjny we wszystkieh 
biurach i składach f. Standard- Nobel, 
a między innymi i w Sosnoweu, w dał 
szym ciągu trwa, nastrój wśród bloku 
jących jest mocny i niezachwiany, cho 
egaż przedstawiciele firmy Vacuum u 
siłują załamać silną postawę pracowni 


ków, próbująe odciągnąć od akcji straj 
kowej pracowników fizycznych za 
pośrednictwem niepowołanych <zynni 
ków, a mjędzy innymi przez właścicie 
la kiosku gazetowego w Sosnoweu, 
Heliasza. Na Szczęście bęzowoene in- 
terweneje M. Heliasza zakończyły się 
spisaniem temuż protokółu policyjne 
go. Fakt ten niewątpliwie będzie nau 
ką na przyszłość dla wysłanników fir 
my Vacuum w wyborze swych pople- 
ezników. 


Przyjazd i odjazd 


na kolonie letnie 


Ubezpieczalni Społecznej 


Ubezpjerzalnia Społeczna w Sosno 
wcu oprócz obozów wypoczynkowych 
dla robotników, w okresie wakasyj or 
ganizuje również dla dzieci ubezpie-- 
czonych kolonie letnie. 

Kolonie te urządzone są w Rabszty 


Obecnie po 4-ro tygodniowym pa 
bycie na koloniach dzieci pokrzepion* 
na siłach wracają do domu. Dnia 28 
bm. o godz. 11.29 wraca pocjągiem z 
Rabsztyna do Sosnowca 150 dzieci i 


dn. 28 bm. o godz. 16.33 z 
dzieci. 

Rodzice proszeni są o przybycie po 
odbiór dzieej na dworzec sosnowiecki 
o wyznaczonym czasie. 

Odjazd drugiego turnusu na kole-- 
28 bm. (150 dzieci) i dnia 1 sierpnia 
nie letnie do Rabsztyna nastąpi dnia 
do Łękawy 200 dzieci. 

Niezależnie od tego do Moszczenie 
koło Jastrzębia Zdroju ubezpieczalnia 
wysyła dnia 26, 27 i 28 bm. pe 1% 
dzieci. 


Łękawy 4 


Rozwiązana zagadka zwłok 


„znalezionych w furgonie piękarskim 


Jak wezoraj donieśliśmy, w furgo 
nie piekarskim Rajchera, zamieszka- 
łego w Sosnowcu 
znalezione zwłoki jakiegoś młodego 

mężezyzny nieustalonego narazie 
nazwiska. 


W toku dochodzeń policyjnych u- 
stalono, że są to zwłoki 20-letniegc 


Władysława Stelmasińskiego. zamiesa 
kałego poprzednio w Dąbrowie. 
Stelmasiński pracował w Dąbrowie 
u jednego z kupeów żydowskich. 
Po zwolnieniu go z pracy wałęsał 
Przyczyna śmierci nie została je 
szeze ostateeznie wyjaśniona. 


Morderstwo na Pogoni 


na tle nieporozumień rodzinnych 


Onegdaj późnym wieczorem w 
dzielnicy pogońskiej w Sesnoweu do 
szło do krwawej awantury, pomiędzy, 
65-letnim Władysławem Próbą (Sosno 
wiee, ul. Przechodnia 2) a jego zięciem 
Janem Korflem. Między zięciem i 
teściem wynikła sprzeczka na tle nie 
porozumień rodzinnych. 

W czasie kłótni Korfeł uderzył Pró 


Cegłą 


W dniu wczorajszym w Będzinie 
przy budowie domu prowadzonej 
przez przedsiębioreę Grosmana 

wydarzył się tragiczny wypadek. 
Z wysokości trzeciego piętra spadła 
cegła, która z wielką siłą uderzyła w 


bę tak silnie w głowę, 
że ten bez przytomności 
ziemie. 
W stanie groźnym rannego przewie 
ziono do szpitala na Pekinie, gdzie ży 
cie zakończył. 


Polieja aresztowała sprawcę zabój 
stwa. 


upadł na 


z Ill piętra w głowę 


agiczny wypadek murarza 


głowę stojącego na dole murarza Wło 
dzimierza Głowackiego. 
Nieszezęśliwy murarz doznał 
wstrząsu mózgu i w stanie beznadziej 
nym przewieziony został do szpitala 
w Będzinie gdzie wałczy ze śmiercią. 


Uroczystości zakończenia obozów harcerskich 
odbyły się przy udziale woj. dr. Dziadosza 


Wojewoda kieieeki dr. Władysław Dzia 
dosz w towarzystwie wi”ewojowoiy Bie 
niewskiego wziął udział w uroczystos- 
ciach harcerskich związanych z zakończe 
niem l-go obozowego turnusu harcerskie 
gc w Suehedniow'» i Girze  Parancw- 
skiej. 

Również p. wojewoda odwiedz obozy 
harcerskie w Belnis, Podzamczu Chęcń 
skim Rabsztyne. Pat w:jewoda przyjmo 
wany był owacyjnie yr «z młodzież har- 
terską. 
iutersujące się żywo obozowym życiem har 
cerzy, mającym na celu peza ćwiczenia. 
mi i pracami technicznymi podniesiewie 
stanu kulturalnego wsi przez urządzarie 
przy płonących ogniskach podwieczorków 

kulturalno — oświatowych, 


Podwieczorki te urzą zane przez harce 
rzy we wszystkis viedzież3 i święta, cie- 
szyły Się wśród miejscowej i okolicza”j 
ludności wiejskiej wielkim zainteresow! 


Przy głośniku 
DWA INTERESUJĄCE KONCERTY. 
Dla zwolenników muzyki poważnej 
„zykuje się dziś prawdziwa biesiada mu- 
zyczna. Radio nadaje bowiem tego dnia 
dwa bardzo ciekawa koncerty symfonicz- 
ne. jeden z płył. drugi w wykonaniu or- 
kiestry Polskiego Radia pod dyr. G. Fitel 
berga. Audycja z płyt o godz 19.00 przy- 
niesie rzadko wykonywaną „Verklarte 
Nacht“ Sehonberga, jeden z wczesnych u- 
tworów tego niezwykłej miary kompozy- 


DRZAZGŁ > 
Winien 
na terenie szeregów 


Pam Witold Zechenter bardzo słucz 
nie pisze w katowickiej „Polsce Za- 
chodniej* o fatalnych bledach języko= 
wych, bardzo teraz modnych. Ohodzt o 
„ierem* i o „szereg”. Pisaliśmy już o 
tym niejednokrolnie. | 

Mówią nam przez radio: — Usly* 
szeli pańsiwo szereg płyt — albo „sze 
reg piosenek odśpiewa tcn a ien“, „Wi 
szeregu państw wprowadzono. Są tc? 
szeregi obchodów, szctegt myśli 1 zda 
rzeń. (> 

Słusznie też pisze p. Zechenter: 

Pominąwszy. że jest to przykry germa 
nizm, „Szereg“ przecież nie nie znaczy, — 
Tak samo „cały szereg“. No bo przecież 
chyba na pół szeregu? A jakże Fogg od- 
śpiewał .cały szereg piosenek”. lub nada- 
uo „cały szreg plyt“. Jakżeby można na- 
dać nie cały szereg. tylko ćwierć szeregu? 

I cóż w gruncie rzeczy znaczy ten „sza 
;eg“? Jeżeli speaker miówi. że w mieście 
odbył się „szereg“ uroczystości — to tw 
to zmaczy? Ile było tych uroczystości? -- 
Dwie czy sto? Czy może 67? a może 15? 
Nie wiadome! A gorzej. jeżeli mówi, że w 
uroczystościach tych brał udzieł . szereg 
wybitnych osobistości. Cóż to znaczy? Sa 
mi wojskowi, którzy stali w szeregu? Ha 
ich było? Dwa tysiące, czy trzech? 

A przecież bogata nasza mowa polska 
posiada zamiast mie nieznaczącego ger- 
mańskiego „szeregu“ tyle określeń! prze- 
de wszystkim. jeżeli się nie wie dokład- 
nie liczby uczestników czy obchodów cz5 
ezego tam jeszeze. to można powiedzieć 
„dużo”, albo „wiele“, albo „wielka ilość< 
„albo mnóstwo“. albo .bardze dużo“, alba 
„sporo“. albo ..pewna ilosć“, albo po pro- 
stu „kilkanaście“ czy „kilkadziesiąt“, 
„kilkaset” ezy wreszcie „kilka tysięcy"... 
Zamiast obeego i nie nieokreślająecgo 
szeregu" mamy do dyspozycji tyle okra 
śleń, które przecież eoś mówią. Bo prze- 
cież „sporo“ ma swą wymowę. choć do- 
kladnie nie okreśła. Tak same ..mnóstwe" 

Równą „szeregowi“ okropnoscią ję 
zykową jest nieszczęsny „teren*. To 
slowo—powiada p. Zechenier jesl tak 
samo uprzywtiejowane jak „szereg*. 

„Na terenie Warszawy odhył się zjasd 
„Cóż to znaczy? Gdzie się odbył tem 
zjazd? przecież i tak nikt z takiego okre- 
ślenia nie nie wie. „Wystawę urządzono 
na terenie gmachu tego a tego“ ..Na te- 
renie dzisiejszej poezji obserwujemy...“ 
oczywiście „szereg zjawisk“, Gdzież te ta 
ieny poezji? Tak samo jest zterenem Eu- 
ropy. jak i terenem literatury, Akty sa 
botażu zdarzają się wyłącznie na terenie 
województwa, katastrofa „miała miejsce* 
„na terenie“ dyrekeji tej a tej'.. przecież 
ło jest okropue! Czyż nie nie może się 
dziać po prostu w Warszawie, w dyrek: 
cji kolejowej lub raczej na jej obszarze. 
w jej zasięgu? Musi być ten „teren“, któ- 
ry tyle samo znaczy co „Szereg“? A prze 
ełeż po prostu w województwie, w Euro- 
pie, w dziedzinie poezji — nie? czy tak 
nie lepiej? nie bardziej... po polsku? 

Niestety, po słusznej tej argumen- 
tacji, p, Zechenter ptsze pod adresem 
<neakerów, że „sami winni wystrzegać 
się nadawania „sżeregu plyt“. Walka 
z szeregami, terenami ilp. — pisze p. 
Z. — winna zostać wypowiedziana -- 
i to jak najprędzej. 

Owszem, niech będzie wałka, tylko 
że mie „winna“, lecz «powinnaś Dyś 
wypowiedziana, bo „winien winna 
winny“ ma zupelnie inne znaczenie. 

Oto p. Zechenter jest winien temu 
że śle użył tego slowa, A powinien był 
przecież wiedzieć, jak się płsze. 

Choć, kta lam wie. Może è w tym 
cośmy tu napisali jest jakiś bląd jezy 
owy. Jezyk fo rzecz niełatwa. Ćw. 
EE TODAY EE VERETA ZOB TYLK BGŁŁATY 


tora. w wykonamu Mineapclis Symphony 
Orchestra pod dyr, E. Ormandy'ego oraz 
Don Juana“ Dtraussa w wjkonaniu Or- 
kiestry Filharmoni Lcadysńskie pod dyr. 
Tritza Buscha. Drugi koncert tego wieczo 
ru rozpocznie się o godz 22.0 i poświęce 
ny będzie w całości twórezośei francus 
kiej. Wykonane zostaną utwory’ kompozy 
torów dawniejszych jak Rameau, Boieal- 
dicę oraz twórców ostatniej doby: Auber 
ta. Debussy ego i Chabriera. Niektóre s 
tych utworów wykonaae Lędą w Polskim 
Kadio po raz pierwszy. 


le pracy w Sosnowcu odbyła się kon 


7 frontu pracy w Zagłębiu 


Zawarcie umowy 
W dniu wczorajszym w inspektora 


„ereRcja, 
w wyniku której zawarto umowę zbie 
rową z przedsiębiorcą Osłońskim w hu 
rie Katarzyna w S6snowez. 
aeai otrzymali zasadniczą 
podwyżkę płac w wysokości 15 proc. 
Ponadto w niektórvch wypadkach 
podwyżka dosięgnęła 25 proc. Nastą 
piło również wyrównanie zarobków 


dniówkowych. ń 
Jednocześnie w umowie zastrzeżo” 
ne zostało. że po zawarciu umowy zbio 
rowej w hutnictwie Zagłębia Daąbrow 
skiego, przedsiębiorca Osłoński © ty- 
łeż procent podwyższy jeszcze płace 


robotnicze. 


Ządania robotników 
huty „Fenix“ 


W dniu wczorajszym w inspektora 
gie pracy w Bosnoweu odbyła się kon 
ferencja w sprawie żądań robotników 
huty szkła „Feniks” w Będzinic. Ro 
botniey tej huty domagają się 15 pro 
eentowej podwyżki zarobków. 

Wobec rozbieżności stanowisk obu 
stron konferencja została przerwana i 
odroczona na nieokreślony termin. 


Żatarg w cegielni 
Widery w Będzinie 


W cegielni Widery w Będzinie wy 
buchł strajk okupacyjny. Ogółem 
strajkuje 68 robotników. Przyczyna 
strajku jest następująca: 

W myśl zawartej ostatnio umowy 
zbiorowej robotniey mieli wypreduko 
wań dziennie 8500 sztuk cegieł. Maszy 
na w cegielni często się jednak psuła 
'to też właścicielowi postawiono za wa 
EPOCE WONZAE ZOT TE O AED 


Mieszkaniec Zagłębia 
SPOWODOWAŁ WYPADEK 
NA ŚLĄSKU. 

W Żorach na skrzyżowaniu ulie Strze 
leckiej i Szerokiej została najechana 
samochodem osobowym kierowanym 
przez inż. Władysława Górkę z Kazimie- 
rza rowerzystka Klara Marciszowa z Żor 

Wymieniona doznała przecięcia mię 
śni prawej ręki oraz wybicia kilku zę- 

ów. Ofiarę wypadku odwieziono do szpi 


ła w Żorach. 


Kradzieże mieszkaniowe 
w BĘDZINIE. 

Z mieszkania Szlamy Rottnera w Be- 
dzinie nieznani sprawcy skradli gardero 
ba wartości 330 zł. 

Onegdaj uiewykryty narazie sprawca 
zakradł się do mieszkania kupca Dor- 
skórskiego, zam. przy ul. Kołłątaja 48 w 
Będzinie, skąd skradł zegarek i łańcuszek 
zloty, ukryty w kufrze. 

Wartość skradzionych przedmiotów 
oblicza poszkodowany na 200 zł, 


Wysokie kary 

ZA NIEPORZĄDKI W BĘDZINIE. 

W. Będzinie w dalszym ciągu przepro- 
wadzana jest inspekcja domów i posesyj 
w miescie. Komisja w składzie p. starosty 
Boxy, lekarza powiatowego Riedla. komi 
sarza 'Truszkowskiego i wiceprezydenta 
Goca zbadała pod względem sanitarnym 
11 posesyj. W kilku wypadkach stwier- 
dzono fatalny stan sanitarny, przy czym 
pociągnięto opornych kamienicznikow do 
odpowiedzialności karno - administracyj- 
uecj, Kary wymierzono od 200 do 1000 zł. 


Wyłamali drzwi 
W ARESZCIE CZELADZKIM. 

W; areszcie miejskim w Czeladzi 12-go 
lutego br. odsiadywało karę 17 axesztan 
tów. W nocy dozorca Kozak usłyszał głoś 
ne trzaski w areszcie, 

Okazało się, że Tadeusz Korczyński i 
Henryk Bijak szyną żelazną wybili drzwi 
w areszcie. tziłując wydostać się na wol- 
ność. Za czyn ten Korczyński i Bijak zo- 
slali skazani po 2 tygodnie aresztu. 


runek naprawienje maszyny. 
Dotychczas właściciel nie uczynił 
jednak tego. to też robotnicy nie mogli 
wyprodukować ustalonego kontyngen 
tu a właściciel płacjł im niższe stawki 
Wobec niemożności dojścia do poro 


Emjlia Freszlowa, żona kolejarza 
zam. w Sosnowcu przy ul. 3 Mają po 
stanowiła zrobić mężowi niespodzian- 
ką Nadąrzyła się ku temu okazja. 

Przybyło do niej właśnie dwóch 
przedstawicieli aparatów radiowych 
firmy „(Grimm i Kamjeński* w Kato 
wiiach i zaoferowało p. F. kupno apa 
ratu swęj firmy. Freszlowa ziela za 
raz namowom elokwentnych panew i 
kupiła proponowany instrument, da 
jąc kilkadziesiąt złotych zadatku oraz 
zobowiązanie na kilkaset złotych w 
wiekslach. Ponieważ sprzedawcy żąda 
li drugiego podpisu na weksłach. F're 
szlowa za ich namową podpisała męża. 

Z radością i biciem serca orzekiwa 
ła pani F. chwili sprezentowania mężo 
wi nabytku, jakiż jednak spott} ją 
zawód! 


Dziś: Praksedy 
Jutro: Marii Magd. 
Wschód słońca: 3,39 
Zachód słońca 19.44 


KINA W SOSNOWCU: 


| ZG 4a — Małżeństwo z miłości. 
PATRIA — W. Z. 6 nie wylądowai 


„Nocne motyle” 
EDEN — Tajemnica panny Brinx— 
Bohater z Tekxasu. 


Mąka pszenna staniała 
W ZAGLĘBIU. 

Pod przewodnictwem starosty Boxy od 
była się konferencja komisji cennikowej 
do badania cen na powiat będziński, na 
której na skutek zniżki cen pszeniey na 
gieldach zbożowych. ustalono nowe ceny 
mąki pszennej. Cenę 65 proc. mąki pszen 
nej w hurcie ustalono na 42 zł. 50-gr. za 
1060 kg. i 48 gr. za 1 kg. w detalu, 

Cena ta obowiązuje od dziś, tj. 21 bm. 
w całym powiecie będzińskim za wyJą'- 
kiem Sosnowea. 

PORZ" 


— AARZĄD STOWARZYSZENIA RO 
BZINA KOLEJOWA KOŁA w SOSNOW 
CU. zawiadamia swych członków na te- 
ranie Sosnowca zamieszkałych. że w S0- 
botę dn. 24 lipca br. o godz, 18 w sali'szko 
leń na stacji Sosnowiec odbędzie się ze- 
branie sprawozdawcze z walnego zjazdu 
əras z dokonanych i wytycznych prac na 
przyszłość. Ze względu na ważność spraw 
zarząd koła uprasza o liczne przybycie 
swych członków, 

— SCHWYTANIE ZŁODZIEJA. Po- 
licja schwytała złodzieja Józefa Labusia. 
który dokonał szeregu kradzieży W Za- 
głębiu, 


A 

Za kradzież 7 kg. Kiełbasy | 

ROK WIĘZIENIA. A 

Zawodowy złodziej Edmund Dzieło bez 
stałego miejsca zamieszkania w porze 0- 
biadowej „przy pomocy wytrycha dostał 
się do sklepu rzeźniczego Stanislawa Je. 
dryska w Grodzeu (1 Maja 20) skąd skradli 
7 kg. kiełbasy. Złodziejaszek.. opuszezasąe 
sklep zauważony został przez szwagra Po 
szkodowanego. 

Skradziony towar odebrano od złodzie 
ja zaraz. natomiast jego samego ujela 
policja w kilka dni później. Dzieło został 
skazany przez sąd w Czeladzi na rok bez 
względnego więzienia. 


zb orowej z przedsiębiorcą Osłońskim 


zumienia robotnicy rozpoczęli strajk 
okupacyjny. 

Sprawa tą niewatpliwie zajmie się 
inspektor pracy 
i nakłoni właściciela cegjelni do prze 
strzegania zawartej umowy zbiorowej 


Niespodzianka dla męża 


Mąż nie uznał ani aparatu ani podpisu 


Freszel kazał aparat oddać i napi - 
sal skargę, żądając zwrotu zadatku :. 
weksli. Wynikły z tego różne nieprzę 
jemności. Firma „Grimm i Kamień 
sk” ani słyszeć nie chciała o rozwiąza 
niu umowy, a prokuratura do której 
skarga kołejarza dotarła, prócz nie- 
sumiennych agentów, którymi oka- 
zali się Jakób  Czarnobrody i niejaki 
Silbersztajn vel Solberg, — pociągnęła 
także do odpowiedzialności Freszlową 
za podrobienie podpisu męża. 

Ostateczny finał zawiłej transakcji 
radiowej rozegrał się wczoraj vorzed 
Sądem Okręgowym w Sosnowcu. 

Freszlowa i  Czarnobrody dostali 
po roku więzienia z zawieszeniem ka- 
ry. — Solberg natomiast jeszcze jest 


| poszukiwany. gdyż się nkrvl. 


Wiadomości bieżące 


Chcieli skraść 
ZŁOM ŻELAZNY Z POCIĄGU, 

Na linii kolejowej Gołonóg — Strze- 
mieszyce nieznani sprawey zrzucili z wa 
gunu pociągu towarowego około 1000 kg. 
złomu żelaznego. Złodzieje zostali jednak 


spłoszeni i nie nie zabrawszy zbiegli. 


Pieniądze u sublokatora 
8 MIESIĘCY WIĘZIENIA. 

Józef Bajerski miał do odbycia karę 
w areszcie miejskim w Czeladzi, dał wiec 
na przechowanie swemu  subiokatorowi 
Michałowi Łopuszczakowi (Czeladź. Grzy 
Łowa 2) 250 zł. Po powrocie do domu Ba- 
ierski dowiedział się od swego subłok?- 
iora, że ktoś wykradł mu te pieniądze z 
waliżki. 

Poszkodowany złożył zameldowanie w 
policji, która postawiła w stan oskarże- 
nia przed sąd Łopuszczaka, 

Oskarżonego sąd skazał na 8 miesięcy 
więzienia. 


Awantura w Zagórzu 
NA ZABAWIE STRAŻACKIEJ. 


Przed Sądem Okręgowym w Sosnow 
cu odpowiadali wczoraj czterej mieszkań 
cy Zagórza Bolesław Gajdzik, Władysław 
Szafruga. Tadeusz Michalski i Mateusz 
Krasiński (ul. Miraszewskich), którzy u 
siłowali rozbić urządzoną przez Związek 
Strzelecki zabawę w lokalu miejscowej 
szkoły powszechnej. 

Wymienieni. upiwszy się, wszczęli a- 
wanturę i usiłowali wtargnąć do łokaiu, 
gdzie odbywała się zabawa. Wezwanego 
do interwencji policjanta. poturbowali. 

"Sąd skazał głównego sprawcę zajścia 
— Gajdzika na rok więzienia oraz Mi- 
chalskiego na trzy miesiące aresztu, po- 
zostałych uniewinnił, 

Kary zawieszono na trzy lata. 


Fabryczka amunicji 
PRZY UL. CHEMICZNEJ. 

Podczas rewizji w mieszkaniu elektro- 
technika 34-letniego Alfreda Goetzena 
(Sosnowiec, Chemiczna 12). podejrzanego 
o wyrabianie petard. policja zakwestio- 
nowałe zapas naboi karabinowych i Te- 
wołwerowych. prochu. śrutu. itp. 

Goetzen został aresztowany i staoał 
wczoraj przed Sądem Okręgowym w So 
snowcu. 

Sąd wymierzył mu miesiąc aresziu z 
zaliczeniem aresztu prewencyjnego. Ami 
vicie skonfiskowano - 


— SPROSTOWANIE. Cena chleba 4 
mąki żytniej 70 proc, ustalona zos 
przez komisję cennikową w Sosnowcu n4 
31 gr. za kg. a nie 84 gr. jak wczoraj 0< 
myłkowo wydrukowano. wa, 
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Z ZAWIERCIA. 
Swięto chorych 


W ZAWIERCIU. 

Dorocznym zwyczajem odbyło się wczo 
raj w Zawierciu .' Święto eboryeh*. zorga 
nizowane przez miejscowe Stowarzysze- 
nie Pań Miłosierdzia św. Wincentego a 
Paulo, W przeddzień ciężko chorzy spo- 
wiadani byli'przez księży po domach, d!a 
lżej chorych odbyła się spowiedź w ko- 
ściele. P 

Wczoraj rano odprawione zostalo na- 
bożeństwo, chorzy, którzy nie mogli o 
własnych siłach przybyć do kościoła. przy 
wiezieni zostali karetkami pogotowia. — 
Podczas nabożeństwa chorzy przystąpili 
do Stołu Pańskiego. 

Po nabożeństwie na placu kościelnym 
chorzy spożyli wspólne Śniadanie. przy- 
gotowane dla nich przez Wincentki. Pe 
zakończeniu święta ciężko chorzy tymi 
samymi karetkami odwiezieni zostali do 
swych domów. Udział w święcie wzięło 
16 chorych obojga płci. Wzruszającym 
momentem święta kyło. gdy chorzy %0 
łzami w oczach dziękowali organizato- 
rom. za urządzenie święta, z okazji któ- 
rego wszyscy ci nieszczęśliwcy zgromalze 
nı zostali w świątyni pańskiej i przy 
wspólnym stole. 

—000—— 


Z OLKUSZA. 


Pluton krakusów 
Z FOD OJCOWA. 

W Sieciechowicach, gm, Minoga pod 
Ojcowem powstal pluton przysposobienia 
wojskowego konny pod nazwą ,„Kraka- 
sów“ na wzór „Krakusów* miechowskich 
Pluton składa się z %-tu ludzi służby, 
dworskiej z Sieeiethowie i Władysław i 
podlega bezpośredniemu dowództwu uła- 
rów w Krakowie. Pluton nosi nazwę płu. 
tonu 2:0 przysp. wojsk. (lazy pluton 
jest w Miechowie). - 

Komendantem „Krakusów* jest mjr, 
Fedorowski, dowódeą p. Mieczysław Głę- 
boeki. administrator majątku Sieciecho< 
wiee. Majątek ten należy do Popiela. 

Konie pluton otrzymał od powyższych 
dwuch majątków zaś broń (karabiny. 574 
ble itd.) oraz rząd na konie — od wojsko- 
woOS8C1. 
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Chłopiec na słupie 
PRZEWODÓW ELEKTRYCZNYCH. 
Onegdaj uległ osobliwemu wypadkowi 

12-letni pasterz Józeł Januszek z Tłukien 


'| ki pod Bolesławiem. Wszedł on na słup 


przewodów elektrycznych o dużym napię 
ciu (linia elektryczna z Jaworzna) i rzu- 
cil bat na przewody. Wskutek zetknięcia 
się z prądem, momentalnie został „uwię- 
ziony* do słupa. doznając silnego popa- 
rzenia, 

„Uwięzionego* chłopca zdjął z trudne 
ścią elektromonter z sąsiedniej wioski.— 
Chłopiec ma dość silnie poarzoną głowę 
i ręce. Loczy się u lekarza w Bolesławiu 
dr. Czachurskiego, 

RE N 


Zjazd rejonowy 
STRAŻY POŻARNYCH. 

W ub. niedzielę odbył się w Olkuszu 
zjazd straży pożarnych rejonu jpikuskie 
go i bołesławskiego przy udziale 11 straży 

Po nabożeństwie odbyła się defilada 
wraz z taborem, przyjęta przez pp. wice 
starostę Staśko i prezesa straży, burmi- 
strza Majewskiego. 

Na stadionie sportowym pod  Czaruą 
Górą przeprowadzono zawody. których 
wynik ogłoszony zostanie za tydzień, 

m AN 


(o) ROZDAWNICTWO ODZIEŻY PO- 
WODZIANOM. Onegdaj przedstawicielki 
olkuskiego oddziału PCK. pp. rejentowa 
Swolkieniowa (przewodnicząca sekcji o- 
pieki społecznej). starościna Brzostyńsza 
* in, rozdały panownie 188 rodzinom dot 
kniętym klęską powodzi i gradobicia w 
qkolicy Ojcowa, 614 szt. różnego rodzaju 
ydzieży 
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Zagadka zbrodni w Gdyni 


Wróblewski, morderca ci.ej rodziny, był cziowiekiem dobrotliwym 


Sprawa niesamowitego morderstwa 
zbiorowego popełnionego przez miesz: 
kańca Grabowca w Gdyni, Stefana 
Wróblewskiego na swojej rodzinie 
przedstawia się nadal niezwykle za- 
gadkowo a śledztwo utkwiło na mar- 
twym punkcie z powodu niemoż::0Śei 
przesłuchania mordercy. 

Jakkolwiek Wróblewski po operazji 
czuje się  dibrze i jest przytomny — 
nie może jednak mówić. Przy łóżku 
mordercy czuwa policjant. 

Stan zdrowia Moniki Rzepkowskiej, 
szwagierki Wróblewskiego przedsta- 
wia się dość pomyślnie, chociaż i ota 
nie może dużo mówić z powodu dozna 
nego wstrząsu mózgu.  Rzepkowska 
jest przytomna i całkowicie zdaje sc- 
bie sprawę z potwornego wypadku. 

Na pytanie jak się odbyła scena 
mordowania ofiar, Rzepkowska wy- 
jaśniła, że 
Wróblewski obudził się około godz. 2 
po północy i przez długi ezas space: 
rował po mieszkaniu, nie bydząc ni- 

kogo z rodziny. 

Eezpośrednio przed mordem Wróbiew 
ski nie kłócił się z żoną jak początko- 
wo utrzymywano, gdyż ta leżała w 
tóżku pogrążona we Śnie. Rzepkowska 
twierdzi, że Wróblewski naprzód rz':- 
eił się na nią z siekierą i dopiero póź: 
nej pomordował domowników. 

Opowiadanie to nie wydaje się bvć 
prawdziwe. Oczywiście Rzepkowska 
w tak niesamowitej sytuacji pogubiła 
właściwe wątki istotnej prawdy, któ- 
rej dzisiaj w stanie chorobowego pod 
niecenia nie może zrekonstruować. 


Rzepkowska utrzymuje daiejj że 
szwagier jej tj. Wróblewski był czło 
wiekiem cichym, nawet dobrotliwym 
i żył w przykładnej zgodzie ze swą 
żoną. 

Nigdy też nie słyszała by Wróblew 
ski upijał się i by w ogóle odnosi: >.. 
do kogokolwiek z nienawiścią. 

Podobnie przedstawia sprawę dr. 
Maciejewski ' prymariusz szpitala 
sióstr Miłosierdzia. Dr. Maciejewski! 
‘twierdzi, że Wróblewski przeciął sobie 
krtań do połowy gardła, jednak 
fakt palenia papierosa pe dokonaniu 
zamachu samobójczego nie wydaje mu 
sie fizycznie niemożliwy, a raczej 


aese 


wybryk. 

Morderca przewieziony do szpitalu 
w karetee pogotowia mówił, że z”rod- 
ni dokonali bandyci, którzy przyszli 
po pieniądze. Ten wykręt Świadczy © 
tym, że Wróblewski zdawał sone spra 
wę ze swego czynu i był w pełni 
władz. 

W szpitalu Wróblewski zachowuje 
się najzupełniej poprawnie i jest eal- 
kowicie przytomny. 

Zdaje on sobie doskonale sprawę z 
tego eo uczynił, lecz nie przejmuje się 
swym potwornym czynem i jest całka 
wicie obojętny wobec swego otoczenia. 

To niesłychane zachowanie Sie 


zbrodniarza przed potwornym mor- 
dem, podezas samego mordu i wreszcie 
po mordzie nie daje się wy*łumaczyć 
żadnym fizycznym ani też pspenjcz- 
nym prawidłem. 

Coś niesamowitego musiało porazić 
mechanizm człowieezy Wróblewskiego 
Tak bezdusznej į zimnej a zarazetw 
bezpodstawnej na niczym nie opartej 
zbrodni masowej, popełniorej przez 
człowieka uchodzącego za uczciwego 
i spokojnego, na osobach związanych 
duchowym węzłem uczuć oica i męża, 
nie znają kroniki kryminalne i nie 
pamiętają najdoświadczeńsi krymino- 
lodzy. 
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UROCZYSTOŚĆ POŚWIĘCENIA SZYA X: 


16-go bm. odbyła się na ratuszu 
warszawskim uroczystość poświęcenia 
sztandaru, ufundowanego przez Zwią 
zek Stowarzyszeń Rzemieślników 
Chrześcijan RP. dla Związku Kupców 


Ohydny mord 


W POW, BIALSKIM. 


Ub, niedzieli o godz. 2.80 nad ranem ro 
zegrała się krwawa tragedia chłopska na 
ile porachunków osobistych w lesie w 
Skidzinie w pow. bialskim. Ofiarą tej tra 
gedii padł 26 letri,- b.tvik Józef Szalota 
z Krzecieszyna pow. uieieki. WW czasie kie 


widzi w tym jakiś psychologiczny dy wracał z wesela u Juliana Dudzika w 


ej 70 » po 
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30) 

-- Mam niepłonną nadzieję — po- 
wiedział ze znaczącym uśmiechem, — 
że nie za długo będziemy mieli w ban 
ku o wiele więcej. No, ale zobaczymy 
jaką ucztę przyrządził nam nasz przy- 
jaciel Giovanni. 

Zaczęli jeść obiad, przy czym mło- 
dy człowiek z widocznym  entuzja:- 
mem pochłamiał swoją porcję ryby. 
Z chwilą podania potraw rozmowa 
stała się bardziej ogólnikowa i doryw 
cza. Franciszka jednak zachowała ten 
swój subtelny odcień wyższości, jak 
gdyby jej obecność w tym miejscu 
była pod pewnym względem przvpad- 


kowa. Jej wielkie oczy błądziły po 
pokoju. Nawet słynne Chianti nie 
sprowadziło rumieńca na blade po 
liczki, które jednak bynajmniej nie 


wyglądały brzydko. 
Czy zadowolona jesteś, że przy 
śliśmy tu znowu? — zapytał. | 
— Bardzo — odpowiedziała — ale 
wydaje się to zupełnie naturalne. 
— Jest to jednak marne miejsce, 
w porównaniu z taką restauracją 


€. PHILLIPS OPPENHEIM 
n= 


Kuszące oczy 
zbrodniarki 


Powieść kryminalna 


Ciro. 

— Pod pewnym względem tak, ale 
również pod pewnym względem nie 
Sądzę, że takie miejsce bardziej do 
nas pasuje. 

Sidney Howlett bawił się krawa- 
tem. 

— Dzy ja wiem? — rzekł w zamy 
śleniu — trzeba naturalnie. oglądać 
życie ze wszystkich stron. jeśli chce 
się iść naprzód na Świecie. Ale muszę 
powiedzieć, że czułem się zupełnie 
dobrze w restauracji Ciro. Jak wiesz 
jest to klub. Pewnego piękaego diia 
możemy się stać jego członkam: 

— Możemy... — powtórzyła, 
echo. 

— Naturalnie, jedzenie 
w swoim rodzaju dobre ciągnął 
pochłaniając łapczywie rybę, której 
pochodzenie pozostało nieodgadnioną 
zagadką wobec zdumiewającej ilośc: 
sosu i ze względu na formę, w której 
została podaną. — Nie nie mógłbym 
powiedzieć przeciwko niemu. No i po 
długim dniu pracy i w twoim towa- 
rzystwie, Franuś, przy butelce wina, 


jak 


tu jest 


hitt s 


i Rzemieślników Polskich we Francji. 
Zdjęcie przedstawia chwilę wręczenia 
sztandaru przez wiceministra Soko- 
łowskiego, prezesowi Zw.  Rzem. 


Chrześc. posłowi Snopczyńskiemu. | 
POEPOTIKCECDĘ O TILER KOPERTI AE TZ VENEA EEEE RENE AEN TAN 


Łękach, Szalota usodzeny został kołem 
w głowę i padł trupem na miejscu, Na 
zwłoki natknął się ro"atnik Antoni Maty 
szkiewicz z Łęk. który zawiadomił o tym 
posterunek policji w i'rzeszezach. Wdro- 
żono natychmiast dochodzenia. które ujaw 
nily, iż sprawcami rabójstwa są bracia 
Wiadysław i Jan Wo'akowie z Lęk. któ- 
którzy przyznali się do winy. Morderców 
odstawiono do dys<pozyt.; władz sąd 


wszystko by mi smakowało. 

— Robisz postępy w konwersacji 
— zauważyła — czy to nauka panny 
Hamstead? 

— Chciałbym, abyś mi uwierzyła- 
Franuś — zapewnił ją gorąco — ta 
drobna afera skończyła. Otrzymałem 
wielkie zamówienie od starego Ham 
steada — i to w momencie, gdy było 
i ono bardzo potrzebne, to też odwdzię 
czałem się, zapraszając od czas do 
czasu jego żonę i dziewczęta, gdy sta- 
ry był zmęczony. Dla mnie bvł to 
dobry interes, a oni mieli wygodę. Aie 
swoją drogą te dziewczęta będą mały 
wychodząc za mąż po 20 tysięcy fur- 
tów każda a to w dodatku żydówk:. 
Coby z tego wynikło według ciebie 
gdybym ja był takim osłem, że oświad 
czyłbym się którejś z nich? Po prostu 
pokazanoby mi drzwi. 

— Jaka szkoda — rzekła Francisz- 
ka z udanym współezuciem — ta mała 
która nie zezuje, mogłaby wyglądać 
prawie ladnie. gdyby nie ubierala się 
tak okropnie.. 


Miałam zły rok 


— Tak, wszystko wydaje sie mniej 
więcej takie same — przyznała, mv 
śmy tylko się zmienili. 

— Nie powiedziałbym 
tak bardzo! Ja nie czuję w 
zmiany. 

— A ja czuję... pod pewnym wzelę 
dem. miałam zły rok — Sidnev. 

— Zły rok? — powtórzył. -- Sin- 
chaj, to mi się podoba. Fotografie 


znów że 
sobie 
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PROGRAM OGOLNGPOLSK1. 
Środa 21 lipca. 

615 Pieśn „Kiedy ranne wstają zorze“ 
6.18 Gimnastyka 6,58 Plyty. 1460 Dziennik 
poranny. 7.10 Płyty. 8.646 Przerwa. 1157, 
sSygnai czasu 12.038 Dziennik południowy. 
1215 Praca gospodyn w czasie Żżmw Po 
gadanka. 12.25 Płyty, 12,40 Ud warsztatu 
do warsziąlu. 18.00 Przerwa. 15.40 W rado 
mości gospodarcze. 16% zise literacki, 
16.15 Zalotna pieśń na Ślącku, 16.45 Oá- 
czyt. 17.00 Koncert ora. 17,50 Buduję wias 
ny dom. 18.00 Cnwila Biuru Siudiów. 18,1 
vrogram na jutro 1810 bljty 1550 Poga 
danka aktualna. 19,66 Flyty. 13.50 Wiado 
mości sportowe. 20.40 Koncert ork. 4,45 
Dziennik wieczorny. 2055 Pegadanka as- 
tualna. 21.00 Koncer: chozginowski. 21.40 
Fasja do książek, 2204 Kiażyka taneczna. 
22.50 Wiadomośc, dziennika. 23.00 Progra 
my lokalne. 


KATOWICE. 
sieda 21 lipca. 

6% Sygnał czasu i pieśń poranna, 6.03 
Muzyka lekka. 12.156 Wiadomości bieżące 
1220 Piyly gramofonowe. 15.00 Koncert 
życzeń 18.15 Płyty, 15:0 Dłyty. 1545 Wia 
loruosci giełdowe, 18.10 Program na ju- 
vo 1845 Kukieiki Slaskie. 15.35 Płyty. 
'900 Z kroniki sztyzara. 19.10 Koncert. 
15,40 Pogadanka aukiuaina 20.00 Zagłębie 
Dąbrowske ma gios. Dalszy cąg programu 

Warszawy. 


PROGRAM OGÓLNOPULSKI. 
Czwartek 22 lipca. 

615 Kiedy ranne wstają zorze. 6.18 Gim 
nastyka 6.88 Piyty. 7.00 Dziennik poran 
ny. 8.00 Przerwa. 11.v/ Sygnał czasu. 12 AJ 
Dziennik południowy. 12.15 Mieszanki pa 
stewre 1225 Konceri ork. 15 45 Wiadama 
ci gospodarcze. 16.00 "znar jarzębin opo- 
wiadanie dla dzieci 16.15 Koncert :nuzyki 
16.45 “trzeżmy się komarów, 14.00 Kon- 
cert solistów. 1750 Poradnik sportowy. 
18.05 Pogadanka spo''zna, 15.10 Program 
na. jutro. 18.15 Płyty 18.50 Fogadanka ak 
(ualna, 19.00 Teatr Wyobraźni. 19,45 Po, 
gadanka aktualna. 19.555  Waidomośei 
aportowe. 20.05 Muzyka taneczna. 21,4 
Romans wyrobnika. 22,% Plyty. 22.50 Wia 
omości dziennika. ©]. W Programy lokal- 
ne 


TEREE I UOS E TA 
7a okrzyk na cześć Witosa 


309 Zł. KŚRY. 
Starosta powiatow” wąbrzeski skazał 
w trybie karno -- administracyjnym £e 
daktora „Obrony Luda“ Zygmunta Feleza 
lą z Torunia na 5% >! bary za wzniesie- 
nie na zgrmoadzeniu Stronnictwa Ludo- 
wego w Ryńsku 2h12/ka na cześć Witosa. 
Skazany odwołał się da sądu, 
inga] 
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Czy jesteś członkiem 
L O. P.P. 


KRADREEWERTET PAP a TG AMC AOSTCEA 


twoje umieszczone były w kilku pis- 
mach ilustrowanych. W jednym z nich 
nazwano cię sekretarką premiera. pra 
cowałaś dla ministrów i t. p. figur, a 
teraz, jak słyszę. zaangażowano cię 
specjalnie do pracy dla tego Huger- 
sona w amerykańskiej ambasadzię. 
Zły rok! To mi się podoba! 

— A skąd wiesz, że jestem w ame- 
rykańskiej ambasadzie? — zapytała 
go ze zdumieniem. 

Uśmiechnął się tajemniczo. 

— Poczekaj do deseru — oznajmił 
wtedy ci coś powiem. 

Wzruszyła ramionami. 

— Właściwie mówiąc o złym rok, 
nie myślałam narazie o mojej pracy. 
Miałam na myśl moje osobiste życ:e. 
Czułam się tak strasznie osamotuiora. 

— O, moja droga, jak mi przykro 
— saepnął. 

— Pracowałam ciężko przez cała 
życie — ciągnęła—nie czytałam wiele 
i nie miałam za dużo czasu na tnvśle-- 
nie. W ciągu tego roku jednak esś się 
ze mna stało: doznałam dziwnyeh u- 
czuć j nieznan. przed tym orzyśr -*ei 
Musiało się coś wewnątrz mnie zmie- 
nić. Sama nie wiem, okres od 28 do 29 
roku życia zazwyczaj nie jest epoką, 
ohfitującą specjalnie w bogate wraże- 
nia, ale w moim życiu wydawał się on 
jednym ze słupów granicznych. Nie 
wiedziałam nigdy przedtym. że można 
doznać tyle bólu nie wynikającego Z 
rzeczywistego nieszczęścia. tyle bólu 
budzącego sie w duszy e”łowiek" tyl- 
ko z powodu braku czegoś... 


Antoni Hiram 


UPIORNA NOC MIŁOŚCI 


a a a aE E RAMIE DÓRDZZBNTI 
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(3trzeszczenie początku powieści). 


Fwom inżynierom Haczewskiemu i 
jiarakiemu udało się wyaaleźć maszyuę 
aapalającą na odiegłość.Niestety moszyna 
ta, jak ją nazwali „behać. została im wy 
kradziona przez członków wywiadu oś- 
ciennego niejakiego Grybskiego vel Gu- 
termana i Beatę Krynicka, której udało 
się ponadto nawiązać romans Z Burskim. 

Przy wynałazcach pozostała tylko mA 
ła, ale najważniejsza część maszyny. Pow 
tórna próba wykradzenia tej ocęóci ZA- 
kończyła się śmiercią Gzzywaka, w któ. 
rego willi zamieszkiwali chwi'owo Bur- 
ski i Haczewski. W kilka dni potem Ha- 
-ewski został porwany ua alicy i Wy- 
- wieziony z Poznania. 

Policja pod zarzutem 
-esztowała Burskiego. 

DOME 


morderstwa a. 
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— Qj, panie Duda, panie Duda — 
pokiwał głową przodownik z poliis: 
waniem. — Nie pierwszy rok pan stu- 
ży w policji, u nie wiesz że pierwsza 
rzecz, to sporządzić protoktł. Co pan 
-robi bez protokułu? Trzeba wszystko 
opisać jak należy. Kiedy, gdzie, o ja- 
kiej godzinie... Trzeba zabrać gene- 
ralia od poszkodowanego i od świad- 
ków. Rozumiesz pan. panie, Duda; 
imię ojca, matki, wiek, zawód i- tak 
dalej. Trzeba oszacować straty .. «t 
_-€0... Pierwsza rzecz to protokuł, panie 
Duda. Tak było i tak będzie. Nie zruie 
„nisz pan tego. ani ja też nie zmienię; 
nie nasze głowy. 
aoi Niby prawda. 


-Z KIELC. 


Groźny pożar. 
STRATY WYNOSZĄ OKOŁO % TYS 
ZŁOTYCH. 


We wsi Szczecno pow: kiecickiego. w za |. 


grodzie Wojciecha Matka wybuchł pożar 
następnie wskuiek "przy ia.ąccgo wiatru 
przeniósł się na *nne zabudewania i stra 
wii ogółem 8 domów mieszkalnych wraz 
za wszystkmi budynkami gospodarskimi. 
Straty wynoszą ok. 10 tys. zł. Pożar pow 
siał wskutek nicostreżnego obchodzenia 
stę z ogniem, 

Tego samego dzia we w»i Bileza pow. 
kieleckiego w zagrodzie Fr. Kubickiego 
wubuchł rożar. który zniszczył 2 domy 
mieszkalne i 8 stodoły, Straty wynoszą Š 
;tys. zł. 

—— 4h 


(k) ROJE MOTYLI. Z szeregu miejsco 
«ości woj. kieleckiezń kuimunikuje o poja 
wieniu się wielkich rei mctyfi w rodzaju 
i. zw, bieliniaków. które wyrządzają zna- 
czne szkody rolnikom zwłaszcza wśród oko 
powych, 


(k) STRAJK NA KOPALNI. W duiu 
14 bm. w kopalni rady żelaznej w Kory- 
ciskach, na tie zaturgu © piacę -wybuehł 
strajk 150 robotników. 

Obecnie w dniu 19 bm. strajkujący r9- 
botniey przystąpii: de pracy. uzyskując 

» 40 proe, podwyżki zarobków. 


(k) TAJEMNICZY MOKD, W lesie 
państwowym. obok Starachowie znałlezio 
no trupa mężczyzny z twarzą zmasakro- 
wa i raną tłuczoną na giowie 

W znalezionym rozpoznano mieszkańca 
Bodzentyna, pow. kieleckiego — niejakie 
go Lipca. 

Policja prowadzi dochodzenie, celem u- 
atalenia sprawcy i przyczyn morderstwa. 


(k) UKOŃCZENIE REKRUTACJI RO 
BOTNIKÓW SEZONOWYCH. W woj. 


iseleckim ukończcno pracę przy rekruta 
cji sezonowych robotc' ków 
Niemiea 


rolnych do 


współczesna powieść sensacyjna 


— Przypuśćmy, że złapiesz pan 
złodzieja o czternastej — wyjaśniał 
dalej Więciorek — a protokuł spo- 
rządzisz później, o piętnasiej. Jak to 
będzie wyglądać?.. Komenda powie 
że to przypadek, a nie wynik poszuki- 
wań na podstawie zeznań poszkodo- 
wanego i świadków. 

—A prawda — przyznał pan .Wa-- 
wrzyniec Duda, olśniony lotnością u- 
mysłu pana komendanta. 


Ponieważ jednak do dworu w Brza 
zince pozostawało jeszcze około trzech 
kilometrów drogi. a pan posteruukowy 
Duda był porządnie sfatygowany, sia. 
rał się więc, pomimo przekcnywują- 
cych argumentów pana . komendantą,. 
wpłynąć na niego, żeby chociaż "u: 
przyozaił się tutaj gdzieś w zaroślach, 
w nadziei przyłapania bandy kczezel- 
nych koniokradów. Nie wiedział tylko. 
jak do tego przystąpić. 

— Panie komendancie —- zazadnął: 
więc po namyśle — a gdyby tak mime 
wszystko jeden z nas, naprzykład ja 
przyczaił się w gęstwinie. Bo cyganie, 
na pewno nie zdołali- jeszeze tjść z 
naszych lasów, a od Brzezinki tylko 
tedy najłatwiej im się przekraść na 
drugą stronę traktu. 

-- Powiedz pan otwarcie, . panie: 
Duda, że nie chce się panu iść do Brze 
zinki — odpalił komendant. 

1 Broń Boże, panie kommendancie 
+ zaąoponował posterunkowy. — T'y|l- 
ko myślę, że takby było lepiej. 

i — To może ja zostanę, a pan póź: 
dzie do: dworu. EEREN „daf! 


Ogółem zarekrutowano 2.200 robotni- 
ków, z czego 9000 robot. z pow. częstochow 
skiego. 700 z pow. koneckiego. 500 z pow, 
pińczowskiego i 100 z now, jłżeckiego. ` 
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Duda podrapał się za uchem. A 
jednak nie. był chłopem w viemię i- 
tym, wnet znalazi właściwy wy kręt. 

— Panu komendantowi to lep.e, pa 
suje gadać z panem dziedzicem. Pan 
komendant potrafi rozmawiać z lep- 
szymi gośćmi, a mnie to jakoś mi9 
idzie. Zawsze co pan przodownik, tv 
nie zwykły posterunkowy. Gdzie mnie 
łam do inteligencji pana komendanta 
— wbijał go w dumę. 

—- Może i masz pan rację — odpart 
przodownik W ięciorek dziwnie iugod 
nym głosem. — Niech i tak będzie. 

Skracając sobie drogę, dochodzi 
właśnie do „diablich ruin*. 

— Ot. tu będzie najlepiej — powie 
dział przodownik Więciorek, wdrapu 
jąc sie na wzgórze. — Człowieka tau 
tym pustkowiu trudno kiedy uwidzteć 
a w dodatku brzegiem jeziora, obek 
zarośli, najłatwiej im się przedrzeć 
w stronę gościńca. Tutaj się pau u 
kryje panie Duda i zaczeka na mnie. 
Ża jakieś półtorej godzinki powinie- 
nem być z powrotem. Chyba, że mnie 
pan dziedzie. zatrzyma na podwie- 
czorku... 

Pan posterunkowy” Duda skczywił 

się na te słowa. Nie spodziewał się, 
aby mu przełożony wyznaczył miejsce 
na czujkę akurat przy  „„diablich rau- 
inach”.  Obiecywał sobie zadrzen.ać 
gdzieś w leśnym gąszczu, gdy tymcza- 
sem nie mogło być o tym mowy w są- 
siedztwie tych przeklętych ruin. 
". — Tu nie będzie dobrze, panie ko- 
mendancie-— zauważył. — Przez pe- 
lanę nie odważą się przeprowadzać 
konia. Co innego tam w dole, p:zy 
ścieżce do głównegi: gościńca... 

— Nie gadaj pan głupstw, panie 


Duda — ofuknął go przodownik. —- 


p— 


Str. 7 


Pan Wawrzyniec ruszył groźnie 
wiedhami swych wypłowiałych wą- 
sów, eo miało być dla przodowniaą 
oznaką, że uczucie strachu jest obce 
dla posterunkowego Wawrzyńca Du- 
dy, z posternku w Sarnowie. Pan Du- 
da wolał już tu pozostać, niż narażać 
się na drwiny własnego komendanta. 

— Tylko nie zaśnij pan panie. Du 
da i czekaj na mnie, póki nie wrócę. 
Chyba żeby się tamci nawinęli, no to 
wiesz pan co trzeba zrobić... pn 

— Tak jest; panie komendancie — 
odparł z pewnością siebie. — Niech 
mi tyłko wpadną pod rękę, to-już ja 
ich hyelów nauczę... oho... -- »strzą- 
snął karabinem. 

Jednakże w miarę jak cichły kroki 
oddalającego się przodownika W ię- 
ciorka. ulatywał i pierwotny animus« 
posterunkowego Dudy. > 

— Zawsze co we dwóch, to nie w 
jednego — mruknął, oglądając się nie 
ufnie dokoła. — Oj, służba, służba —+ 
westęhnął, wyszukując sobie doz0dne- 
go miejsca na trawie. 

Usiadł wreszcie w tym samym 
miejscu, pod pniem rozłożystej sosny, 
gdzie był odpoczywał przed  niespeł- 
na tygodniem. gdy tędy skracał sobie 
drogę z obchodu po rejonie.  Zdjął 
kaszkiet, rozpiął kołnierz, ale kara- 
bina nie wypuszczał z rąk ani na ckwi 
lę. Miał przecież żywo w pamieci nie 
zapomnianą postać groźnego oprYsz- 
ka Świdra, który w tych właśnie pod 
ziemiach obrał sobie siedlisko. ` 

Pan posterunkówy Duda sensacyj- 
nym odkryciem z przed tygodnia, nie 
podzielił się z nikim. ľak mu cowiem 
nakazywała postąpić przezo' ność. 


Miejsce jest w sam raz do obserwacji, .| zapalczywy przodownik nie wahałby, 


tym więcej, że wszyscy wiedzą, że na- 


„wet za.dnia-tu mało kto ośmiela się 


zaglądać. Ot, jak to głupcy ludzie — 
dodał z pogardą. — Chyba, że pana 


- strach oblatuje. panie Duda, 1c0?., ha, 
R he; be. ++ 2a E< 


SPRITEE YEPERE” 
Kontrakty zostały podpisane do dnia 
15 grudnia br. przy ezym przy rekruta 


Przeróbka korony cygańskiej 
Kradziony koń dla króla 


Zdawaóby się mog.. że po wybra 
niu króla cyganów wszystkie spory i 
swary przejdą do historii narodu ey 
kańskiego. Niestety jest przeciwnie. Ź 
dnia na dzień zaostrzają się spory 1 
trudno jest przewidzi*ć jaki będzie ko- 
niec tych waśŚni,opartych wyłącznie na 
nieporozumieniach materialnych. 

Dopiero teraz wychodzą na światło 
dzienne tajemnice przedwyborcee. 


Okazało się, że nstaleni kandydaci 
w liczbie pięciu zebrali między sobą 
1000 zł. na pokrycie tosztów związa- 
nych z koronacją, przy czym ustalont 
uroczysta koronacja miała być im- 
prezą nie dochodową w całym znacze: 
niu tego słowa-—lecz przedsięwzięciem 
— któreby pozwoliło pokryć wydatki 
u ewentualny docnó wał być przezna 
czony na rzecz wdov y Julii K wieko 
wej i występujących artystów. — Tym 
czasem okazało się. ze koronacja przy 
niosła nie dochód a wysoki deficyt. No 
woobrany król Janugz Kwiek łamie 
sobie głowę szukając sjosobów znale- 
„ienia plynnej gotówk:. 

Sprawę pogorszył fakt, że korona 
była zrobiona na gicwę Rudolfa Rui 
ka, który był pizeświadczony, że 20 


sianie wybrany. 

„ Dochodzi now; w;dstek na przero 
bienie korony, przy czym kilkudziesię 
cio złotowy wydatek stanowi dla cy- 
gańskiej kasy poważuą sumę. Król x 
nusz wszelkimi sposotami chee unik 
nąc podejrzeń ze struny swych braci — 
cyganów, — którzy podejrzewają go 
— że chce ich „oeyganić*, — Nie za- 
imierza on kapitulować i zamierza sta- 
iać się o pozwolenie włudz ra osiedle- 
nie się w miastach i wsiach cyganów, 
do czasu przyżnania 
za pośrednictwem Ligi Narodów tere- 

nów na koloniach afrykańskich. 


Wobec licznych ataków, król Jan'isz 
bowierzył swe sprawy adw. Hofmokl - 
Ostrowskiemu, 3 

Na marginesie spraw cygańskich 
wydarzył się wypadek, który rzucił 
cień na cały narod wygański. Otóz poli 
cja przytrzymała grupe cyganów . pra 
wadzącyceh konia. Cyganie oświadczy 
li, że konia prowadza dla króla Janu- 
eza, jako dar dla monarchy. Policja po 
stwierdzeniu pochodzenia ..delegacji* 
doszła do wnisku, że irozą to być zwy 
kli koniokradzi i zatrz; mala ich w a- 
icszcie 
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CZŁOWIEK PRZED SĄDEM. 


lie jest pięć razy sześć 


Panna Zuzia S. była wychowawczynią 
Julciu. córeczki państwa Raczkowskich. 

Codziennie od piątej do sitdmej, panna 
Zuzia miała z Juicią lekcje. W tym 8Sa- 
mym żaś pokoju bacznie przysłucehiwała 


się pani Raczkowska, założywszy pułehne 
rączki na brzuszku. 
Leteja miała zwykle aastępujący prze 
bieg: 
— Julcia! „Dziura“ nie pisze się o z kro 


uara 


‘wy na tego groźnego zbira œ tó nie 
'wróżyło nie dobrego lubiącemu spokój 
pos*"runkowemu. 

SARŻŁ c. dn.” 


ską. tylko przez a. topea ; 
— Nieprawda! „Dziura“ pisze się przez 
o, bo dziura jest okrągła. Pant nie nie 

Juleiu! Jak ty się wyrażasz? © ` * 

— Niech pani nie kizyczy na moje 
dziecko — cedziła przez zchy pani Racz- 
kowska, : i i 

— He. he he! — śmiała się Julcia. 

— Powiedz mi Juciu. ije jest pięć razy. 
sześć? — pytała panna Zuzia. 

— Nie chcę pani powiedzieć! 

— Powiedz, Jułciu prędko. 

— Nie chcę! 

— Dlaczego muszę się tak męczyć przy 
tebie? 
- — Moja mama za to pani płaci. żeby 
pani się przy mnie męczyła: — mówiła 
rozkoszna dziewezynka, a pani Raczkow* 
ska uśmiechnęła się łaskawie, 

Po lekcji nadchodziła kolacja. 


— Zjedz to jafso — mówiła wycho: 
czyni, ESAE 


— Nie cheę jajka!—darła się Juleia. 

— Zjedz, jutro otrzymasz co innego — 
namawiała panna Zuzia i pakowała 
dziewczynce łyżeczkę z jajkiem do ust, 

Julcia natychmiast wypluła wszystko 
na podłogę. 

— Pani nie ma pojęcia o karmieniu dzie 
ci — wtrąciła się wówczas pani Raczkow 
ska. — Przez panią. moja Julcia tak źle 
wygłąda. Chodź, biedne dziecko. dam el 
ciastko. : 

I Julcia ze smakiem zajadała ciastko. 
pokazując język swej wychowawczyni. 

Z końcem miesąca wymówiono pannie 
Zuzi pesade. Pensji jednak nie wypłacona 
jej nie mogła w żaden sposób ani grosza 
wydostać, 

Sprawa poszła do vagu. 

— Niech wysoki sąd spojrzy na moje 
dizeeko — mówiła pani Raczkowska — 
chudziutkie toe, mizerne. „ wszystko prze1 
tę bezwstydnicę, Czy za to mam jej jesz 
eze płacić? 

— Która to pani córka — pztał sedzia 
— ta gruba, ce tu siedzi? Przecież ona na 
pewno więcej waży ode ranie! 

Pani Raezkowską została skazana ua 
dwa dni aresztu z zawieszeniem za zloślf, 
we wstrzymanie pensji. 
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Zarząd SI. 0. Z. P. N. przestał ah 


Zaostrzenie zatargu z P. Z 


Na onegdajszym |; -lzeniu Śląskiego 
gowego Związku Piłk: Nożnej uchwa 
lono jednomysln's podac się do dymisji. 
Z dniem 18 bm. zarzad Śląssiego OZPN. 
pizestał urzędować Związek ten, jak wia 
demo. liczy około 14000 piłkarzy siąskich 
W. związku z dymizżą. Śląski OZPN. wy 
daj następujący komun '.at. / 
„Zarząd śląskiego OZVN. na posiedze 
niu w dniu 19 bm. ni? przy.ął do wiado 
wości treści pisma F2i'N. z [aja 6 bm. ze 
względu na to, że iu'trv.eiuja ono my:nie 
q nawet wykręinie wszystkie przez zarząd 
OZPN. w piśmie z ż5 cztrwca rb. podane 
motywy rezygnacji. W wszezecójności za- 
rząd śląskiego OZEN. ni^ podziela treści 
z?ania zacytowaneg? w c: ‘ainim ustgpie 


N. 


powyższego pisma, «wiuszu.ącego  CZiOn: 
ków zarządu do dalszcz» prsnienia funi- 
dyj — jako sprzecznego z ogóinmi przepi 
sami, Tym samym zarząd śląskiego 
OZPN. podtrzymuje sxs stanowisko ı Z 
dniem dzisiejszym irzestaje uszędować 

Wydziałowi dla spraw sęuziowskich DO 
'eca się nie obsadzac sęlziami związkowy 
mi żadnych zawoduw 'cwarzysiw. naieżą 
cych do Śląskiego JZPN 

Zebraniu <ląskiegc CZEN-u va któ 
17m powzięto powyższe nchwały „przewo 
dniczył pierwszy wiceprezes inż. Cuezek. 
a wzieli w nim m. in również udział dr. 
Gadała, Mastalerz, :.abanJ Lubina, Wie 
czorek i Wybierski 


Reprezentacja lekkoatletyczna Zagłębia 


na mecz z Chorzowem 


Skład reprezentacji lekkoatletycznej Za 
glebia Dąbrowskiego na mecz z Chorzo- 
wèm w dniu 25 om. w Chorzowie został 
przez p. Pawełczyka ustalony jak naste- 
puje: 

PANIE, 


Biegi 60 mtr.: Paliszewska. Jarocka 
rez Toska. Segno; 200 mtr. Jarocka, Da- 
nielówna. 800 mtr. Grunówna vacat rez. 
Danielówna. 4X100 mtr. Jarocka, Pali- 
szewska i eliminacja „Tośka“. Segno. Da 
nieiówna, Antonikówna i Sobolówna. -- 
Wdal — Paliszewska, Segno rez. Jarocka 
Wzwyż — Paliszewska, Mucówna. rez. 
Pitulanka, Kula — Paliszewska Ligęzian 
ka rez; Pawełczykowa, Dysk — Palisze +- 


skad Pawełcżykowa. rez. Ligezidnka. Q- 
szczep — Paliszewska, RA okre rez. 
Daqielówna. jd i 

——— eo) 


SĘ stochowska Brygada | 
a, AE W PABIANICACH. ` 
"W Pabianicach z). sila drużyna pilkar 
rha częstcchowskiej Brygady. która 10że 
grała spotkanie toxarzjŁkie z mejsco- 
wim PIC. Mecz zakończył się po interesu 
jącym przebiegu” wśnikiem remisowym 
2:0, i 
«Cenzury dla sędziów 
PIŁKARSKICH W SZWECJI 
"AV Szwecji będą obeenie—na próbe — 
ddrówadiońć stopnie dia sędziów piłkar 
akich. Nie będą to stopnie przepisujące pa 
nom z gwizdkiem pew» rylmy iub wyso 


kość tonów przy „wolnym“. „fouiu* lub 
„jedenastce“. ale prawdziwe cenzury w O- 
cenach: 1 — bardzo ''atry, 2 --dobry, 5— 


mniej dobry. Przy *ońfu sezonu pilkar- 
skiego mają być rożdzne cenzury. zaopa- 
trzone jednym slopt*m a manowicie su- 
mą średnią wszystkich w grach oeiągnię- 
tych stopni. 


Propozycję tę moci sam komiiet sę. 


Jziów. Fakt, który wynika już z tego. że 
wśród stopni nie znaśdnieę się ccena 1-— 
niedostatecznie Żaden więc nie będzie 
mógł przepaść. 
14000 Aa 

Z MECZU POLSKA -. RUMUNIA, 

Około 14 tys. zl. dmnyju przyniósi pol 
»k'emu związkowi piłki nożnej łódzki 


mcez Polska — Rumunia. Jest to pobiczne 
obiiczenie, dokl. będzie dopiero za 10 dni 
wjgotowane. Jest to największy  doci.*d 
jaki kiedykolwiek z:brano, poza meczem 
Polska — Niemcy w Warszawie, Nalezy 
zaznaczyć, że PZPN w kalkulacji meszu 
łódzkiego przewidywał duchód tylko w 
wysokości 5 tys. zł. Te rewodzcnie iinan 
scwe zadecyduje że w przyszłym roku 
Łódź otrzyma również c; kawy mecz do 
Jrganizacji. 


Rekord Polski 
` USTALIŁA MORAWSKA. 

Na pływalni AZS w Warszawie odby 
ły się z okazji tygołnia propagandy spor 
u pływackiego — zuwciy piywackie w 
e: wzięli udział czołowi pływacy 

:zawscy. 

Na 100 m. na wznsk startująca w kon 
kurencji męskej Morawska (Delfin)zajęła 
(rzecie miejsce uzyskając zas 1 m. 384 


PANOWIE. 

Biegi 100 mtr. Strojnowsk: Puzio. 80u 
mtr. Legawiec, Słociński. rez. Klasa, 3000 
mtr, Szkoc, Przybysz. 4100 mtr. Puzio. 
Zieliński. Strojnowski, Paliszewski. rez. 
Hennie. 4X100 mtr. Chytryk, Słociński, 
Hermanowski, Żurek. Legawiec. Wdal — 
Mucha. Zieliński rez, Hacaga. Wzwyż — 
Dudwał, Puzio. Tyczka — Mucha. Chy 
tryk. Kula — Hacaga. Hermanowski. 
Dysk — Juszczyk, Hacaga , Strojek, O- 
szczep — Mucha. Hacaga. Młot — Haca- 
ga Hermanowski. 
` Zawodnicy z Sosnowca wyjadą. pod 
kierownictwem pp. Paliszewskiego i Fe- 
derowicza tak. aby o godz. 14.30 być ne 
stadionie w Chorzowie, Zawodnicy z Dą- 
biowy. Bedżina i Czeladzi zbiorą się Ww 
Czeladzi na Saturnie. skąd nastąpi wy: 
jazd o godz. 12.30. 
o= x i 
s. który jest nowym re kan Polskt, 
Karpiński (AZS) w bieru tym zajął miej 
sie lizyskrjjące 1.27, 2: 'An"uta'1,30:7. 

100 m. st, kl. panów wvyrńł Heińdrich ` 
1,22.2 s. 400 m. dow, 1) Matow*ki 6.02, 10 
m. dow. 1) Bocheń:ki 1,2.5. 206 m: dow. 1) 
Bocheńśki2.34, 200 m. kt. 1) Fie'drich 514, 
5( m. kl. 1) Bochcńszi: 27.6. 58 m. ui. pzń 
1) Czuperska 1,418's. © *' 

Pozatem odbyło się s%*rea konkureacji 
da juniorów. 


Zakóńczenić zawodów 
SZYBROWCOWYCH_W RHON. 

Wczoraj zakończone zostały międzya- 
rodowe zawody szybowrawc w Rhon. 

Pierwsze miejsce żająi Niemiec Ditt 
mar, osiągając łącza”: 172 pkt. Drugie i 
trzecie miesjee zaje? Niemcy Hofmannn 
i Spaete, Na ezwarcviu miejscu sklacyfi- 
kowal sie Szwajcar Sa1dmecier 

Specjalną nagrolą za najdłaższy prze 


let podzielili się sirzej ploen: Dittmar. 
Hanna Reitsch (Niemcy) ore” Młynarski 
iPolska). Zawodnicy ` w pierwszym 


dniu zawodów odbyii let z Ehon co portu 
lotniczego w Hamburgu (351 k1m.). 

Specjalną nagrod? za uzyskąnie naj- 
większej wysokośzi w zawoózch zdobył 
Żabski (Polska) wyrikie:n 3295 mtr, Na- 
yode za najdłuższe -.*czymanie się w po- 
wetrzu otrzymał p'lot eustriacki—Frane 
(19 godz. 1 min. 

Ogólna klasyfkac.a zawoćnków 
stawia sej następująco: 

1) Hans Dittmar .Niemer, 1662,5 pkt.. 
4) Ludwig Hofmann (Niemcz) 1427 rkt., 
5) Wolfgang Spaet» ("'*zmcy) 1325 pkt. 
4) Sandmener (Szwaja: 1157 pkt. 5 
Kurt Schmidt (Niemcy) 11i6 pkt., 6) Han 
na Reitsch (Niemcy) 1104 nt. 7) Baranow 
ski. (Polska) — 812,5 rk' 8) Żarski (Pol 
ska) 7305 pki. $) Banur '"?wajcaria 667 
pit, 10) Mynarski (P.::k.) 575.5 pkt, 


przed 


Wioślarze polscy 
W KOPENAADZE. - 

Wielkib międzynarodowe regaty wio- 
śjarskie w Kopenhadze rozżegraue przy 
pięknej pogodzie zgronuud?*!y ma starcie 
39 klubów z państw szundynawskich . Poł 
ski. Niemiec. Łotwy Udaóhska Z Poisk! 
startowała czwórka B;'lzosk'sgo Towarzy 
siwą Wiłoślarskicgo. Zająla ona piąte 
rniejsce w czasie 751 sek. za Niemcami. 
Danią. Szwecją i Gdańskiem. 


Nr. 200 


Elektrownia Okręgowa w Żakiębiu Dąbrowskim, S. A., działając na 


mocy uprawnienia rządowego Nr. 
ców prądu 


194/302 zawiadamia swych Odbior- 


w Rogoźniku, Wojkowicach Komornych i Grodźcu 


że przystępuje do zainstalowaria a paratów mierniczych u odbiorców cy 
czałtowych, w granicach od 40 do 120 watów. 

Odbiorcy, którzy korzystają z ryczałtu poniżej 40 watów, otrzymają o 
graniczniki 40-watowe, zaś odbiorcy, którzy korzystają z ryczałtu powy 
żej 120 watów — otrzymają liczniki 


| KINO „ZAGŁĘBIE! | 


DZIŚ 


DZIS 


Film, który zrozumie każde współ czesne małżeństwo 
MYRNA LOY, WARNER BAXTER 
Cudowna para aktorska w filmie 


Małżeństwo Z miłości 


zy kobieta potrafi kochać uieża, który ją zaniedbuje? 
aż nadprogramy. — Początek I seansu o g. 18. W niedziele 11.30 


I 
Kino-Teatr 


„PATRIA” 


L. Marcinkowski 
i S-ka 
w Sosnowcu 
dawniej kino „Pałace 


w rolach gł.: 
II. 


Kino-teatr „EDEN“ 


I film: ji 


Tajemnica panny Brinx 
W roli głów.: ALMA bhAñ, ŻELŁI- 
CHOWSKA, A. ŻABCZYŃSKI, K, 

JUNOSZA - SLEĘPUWSKI. 

II. . Sensacyjny film pt: 

Bohater z Texasu 
W rol. gł: BUCK JONES: i CECI- 
iy LTA PARKER: 


iułm: 


Początek I seansu o godz. 17.50, w 
niedzielę o gudz. 16,50.. 


Piłkarze amerykańscy 

POKONANI PRZEZ ARGENTYNĘ. 

Na. igrzyskach panam*rykańskich Dal 
las (Stan Texas) w mezo pRiirskim Ar 
gcntyna pokonała zlceydtwaurue Amerykę 
5:5 


Tr apa u 3 2 ża in wiytuc "oj 
DROBNE OGŁOSZENIA 


NAUKA I WYCHOWANIE 
ZZ REECE OTOZ E ALTEA AREA 


POSZUKUJĘ wykwalifikowanej 
do rocznego dziecka. Ofer ty Expres“ 
dzin pod „Niania. 


POSADY I PRACE 
PENISY DAE S AA 


POTRZEBNY chłopiec do piekarni. Wia 
domość Sosnowiec, Wielka 2, Woźnica.. 
POTRZEBNY stolarz na roboty budowia 
ne. Wiadomość „Expres Zagłębia Dąbro 
wa Górna si = o 
PRACOWNIA xorsetów St. 
Piłsudskiego 14, poszukūje 
miejącej szyć na maszynie. 
POTRZEBNI modelarze. Zakłady Prze- 
mysłowe Henryk Czechowski, Sosnowiec, 
Leszno 5. 


niani 
Bę- 


|. Chorzelskiej 
panienki u- 


Dziś podwójny programi 


W. Z. 6 nie wylądował 


JAMES CAGNEY i PAT O'BRIEN. 


NOCNE MOTYLE 


w rolach gł.: 
JEAN BLONDELL, RUBY 
POWELL I JAMES CAGNEY. 


KEE LER, DICK 


Bilety od. 25 gr. 


LOKALE 
EBREWYIKSEA 


KAWALERSKI pokój do wynajęcia z 0- 
sobnym wejściem, Piisudskiezgo 54. goe 
spodarz. 


ZGUBIONE DOKUMENTY 
m ża —= © E Oózizcc WEJ 


zUŁUER wALENIY unieważnia ksiąs 
żzeeżkę wojskową wydaną. przez P. K. U. 
Fiotrkow zgubioną na poczcie, i 
ŁiĘTEK KONSIANIY zgubił książką 
wojskową wydaną przez PRU. będzin, 
KALWAT JÓZEF zgubil książeczkę L- 
bezpieczalni Społecznej Nr. 4.657.835, któ- 
rą uniewążnia, 

JAN GUZIK z Klucz unieważnia zagu- 
z ma książeczkę wojskową PKU. Mbe- 
chów. 


RÓŻNE 
meee 


WSPGLNIKA szuzam. Posiudam konce- 
sje. Potrzeba 5000 i współpraca. Zgiosze- 
nia pod .5660* do administracji, 
ZAPOWIEDŹ. Podaje się do ogolnej wia 
domości. że 1. referendarz Urzędu Skar- 
bowego Me, Wincenty Zgoda, stanu wol- 
nego. zamieszkały w Mysłowicach. ulica 
St. Kościelna 2. syn rolnika Jana Zgody 
żony iego Zofii z domu Bąk, bose za 
mieszkałych w Wielimoży powiat Olkuski 
2. niezamężna Małgorzata, Lydia Wiecze 
rek. zamieszkała w Katowicach I, niiea 
Rościuszki 17, córka zmarłego kupea Wil 
helma Wieczorka. ostatnio zamieszkałcze 
w Zabrzu i żony jego-Marii z domu Os- 
czorz. zamieszkałej w Katowicach 1. chcą 
zawrzeć związek małżeński.  Obwieszcze- 
nie zanowiadzi nastanić winno w Katowi- 
nach Mvsłowicach i .Fxprsie Zagłębia” 
U wentualne nrzeszkody co do zawarcia 
taaa małżeństwa należy natychmiast no» 
Tad dn wiadomości niże: podnisanamn Y- 
"zednikopvi atann nywilneem Trzydnik 
lonn cvywilroca ranłnnstwia fnoln'a 
Do pa | TZAN me s 


+" 4 - 


p eddkGÓGÓOENŚĆĆ 


CHCESZ 00 KUPIĆ? 
CHCESZ CO SPRZEDAĆ? 
SZUKASZ MIESZKANIA? 


ENEH 


D09090 


22252202002038 02302 


+0 $o$ +4 
UBU 


CHCESZ WYJŚĆ ZAMĄŻ? 
CHCESZ SIĘ OŻENIĆ? 
CHCESZ ZMIENIĆ POSADĘ? 


Hakan 


EERE 


ZGUBIŁEŚ PASZPORT LUB WEKSEL 

ZGUBIŁEŚ PAPIERY, PIENIĄDZE? 

SZUKASZ WŁAŚOIOIELA RZECZY 
ZNALEZIONEJ? 


daj drobne ogłoszenie w „EXxpresie Zagłębia”; 


a odniesiesz skutek niezawodny. 


Z sA poczt: b, „ai mz Teamia 4.1 


m A ARA 


m - otw, „awe: wiki rw” 


m O 15 CE NC OOO EE OT WDT ZOK TZ REZ | CC ZY ZEK CAE SE NZ wa par 
Wydawca: Belena Monsiorska, — Rad. naczelny: M. twiach.: > Druk. „H spra Wagłębia" Sosnowiec, Teatratn: "Ta — Rea Sap: Tadeu s” fimari, 


